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Przyjadelska uwaga 


Pierwsze poł łoci 


Z uczuciem niejakiego rozba- 
wienia czytam sprawozdania, 
wrażenia i oceny w pewnej czę- 
ści prasy © Kongresie krakow- 
skim Stronnictwa Ludowego, 

Robi to - to wszystko wraże- 

nie jakiegoś gorączkowego, ner 
wowego, prawie histeryczneśo, 
szastania się i zapewniania sie- 
bie samych i własnych czytelni- 
ków: 

ależ, broń Panie Boże, — u- 
wierzcie nam; ludowcy wcale 
nie chcą współpracy z P. P, S.; 
ludowcy odrzucili „umizgi* PPS; 

„ ani im to w głowie; nic podobne- 
go; nie! nie! nie! ani z bliska; 
P, P. S. jest głęboko zawiedzio- 
na; uwierzcie nam! 


Moi pónowie, gdybym chciał 


być człowiekiem źle wychowa- 
nym, tobym napisał poprostu: 
DAJCIE NAM ŚWIĘTY: 
SPOKÓJ, 
i nam — polskiemu ruchowi so- 
cjalistycznemu i polskiemu ru- 
chowi ludowemu. My — i jedni 
i drudzy — damy już sobie sami 
radę. Kiedyś — ze strony Stron- 
nictwa Ludowego — napisano 
kilka słów prawdy o ę 
„KIBICACH“ NIEPROSZO- 
NYCH I NIEDZIEKOWANYCH 
„Kibic“ — to taka fisura, któ 
ra stoi za plecyma, grających w 
karty, i ciagle im coś doradza i 
Gćiąste coś krytykuje, najczęściej 
bez sensu, bez ładu i bez składu. 
Otóż. moi panowie, ruch ludowy 
i ruch socfalistyczny — my wo- 
góle żadnej „gry“ między sobą 
' nié uprawiamy. I dlatego „kibi- 
ce“ są tu elementem naizune?- 
niei zbytecznyvm. WIELKIE RU- 
CHY MASOWE niódy nie „umi- 
zóaja sie” do siebie wzajemnie. 
„Umizói* są snecialnościa „poli- 
tyków”,.. kawiarriano - kanapo- 
wych. Dla ruchu Indowe$o i dla 
nas polskiego ruchu socialisty- 
- eznefo rzeczy istofne leża w nła 
szczyźnie nie „umizóów”, tylko 
w płaszczyźnie ustalenia wzeje- 
mna, czv mamy istotnie 
„WSPÓLNY SZMAT DROGI"? 
Knnóres Radomski P. P. S, po- 
wiedział: 

TAK! MAMY! 

Konśres Krakowski Str. Lu- 
doweśo rnawiedział innemi sto- 
wy, ale W TREŚCI tak samo: 

TAK! MAMY! 

Bo to jest PRAWDA HISTO- 
RYCZNA. Istnieje realnie ten 
„wspólny szmat drogi", WYRA- 
STA ON Z POTRZEB I Z DĄ- 
ZEŃ MAS, Nic na to nie pora- 
dzą... „interpretacje kibiców”. 


M. NIEDZIAŁKOWSKI. 
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Kpiny faszystów z angielskiej propozycji 


Włochy i Niemcy zgodziły się 


na kontrole... granicy francuskiej... 


W Londynie obraduje wciąż o- 


szukańczy. komitet nieińterwencji. 


Przedmiotem obecnych obrad jest 
kwestia wycofania ochotników. 
Po przyjęcia przez Włochy i Niem 
cy formuły brytyjskiej w sprawie 
wycofania ochotników z Hiszpanii 
wydawało się „geniuszom* :z Fo- 
reign Office, że trudności zostały 
A AWE SI: Wd PASE a a 


De Valera 
nie rezygnuje 


Premier islandzki. de Valera wy- 
jechał do Londynu, - celem konty- 
nuowanią. rokowań  angielsko-ir- 
landżkich. Na wczorajszym posie- 
dzęniu gabinetu premier oświad. 
czył, „że trwałe. porozumienie z 
Anglią może być osiągnięte tylko 
wtedy, o ile Anglia wyrazi zgodę 
na zjednoczenie Irlandii, De.Vale 
ra zapewnił swych kolegów mini- 
sterialnych, że pomimo nieustępii. 
wego.stanowiska Anglii będzie +w 


nie sprawy poiączenia. Ulsteru: z 
Irlandią południową. 


a E a 


dalszym ciągu: nalegał: na załatwie: 


przezwyciężone i że komisje mie- 
szane po. rocznym wałkowaniu 
tej sprawy wreszcie wyjadą na te 
ren walk. Tymczasem Wiochy i 
Niemcy zażądały aby bezzwłocz- 
nie w chwili wyjazdu komisji zo. 
stąły wprowadzone. w życie prze. 
widziane w planie brytyjskim o- 
bostrzone zarządzenia nowej mię- 
dzynarodowej kontroli lądowej na 
+ granicy... francusko hiszpań.- 
skiej(!). Temu opiera się bardzo 
kategorycznie Francja, wskazując 
ną to, że plan brytyjski przewidu. 
je równolegle zaprowadzenie kon- 
troli. lądowej i morskiej. Dopóki 
nie będzie wprowadzona w życie 


kontrola morska, Francja nie może |- 


- Podminowana Palestyna 


się zgodzić na zaprowadzenie kon 
troli lądowej i to w dodatku czę. 
ściowej, -bo Niemcy i Włochy spe- 
cjalnie obraty za cel swego wy- 
stąpienia granicę / francuskó-hisz. 
pańską, pomijając granicę portu. 
galsko = hiszpańską(1). © —- 
Rozbieżność między punktami 
widzenia Niemiec i Włoch z jed- 
nej strony, a z drugiej strony Fran 
cji i popierających ją W. Brytanii 
i Związku Sowietów jest tak zde- 


| 


cydowana, że osiągnięcie porozu- 
mienia w tonie podkomitetu nie- 
interwencji wydaje się być celem 
bardzo odiegiym. A różnym panom 
Chamberlainom śniło się o rzeko- 
mej „dobrej woli“ Mussoliniego. 
hw 

„Daiły Telegraph“ donosi, że 
ambasador sowiecki Majski poin- 
formował wczoraj : lorda: Plymou- 
tha, iż Rząd ZSSR. skłonny jest 
przyjąć iormuię brytyjską, uzależ- 
niającą przyznanie praw stronom 
walczącym w Hiszpanii od wyco- 
fania ochotników cudzoziemskich. 


FaN | 
PPS. 
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„ROJOTNIK PIOTRKOWSKI" P 


„ROBOTNIK BIAŁOSTOCKI" Białystok, Rynek Kościuszki 29 


w odpowiedzi na 


„Daiły Herald" donosi, że Rząa 
brytyjski zamierza polecić swoje- 
mu ambasadorowi w Berlinie zwró 
cenie w przyjazny sposób uwagi 
Rządu Rzeszy na niepokojące skut. 
ki takich enuncjacyj, jak onegdaj- 
sze przemówienie gen. Goeringa, 
najeżone grożbami pod adresem 


Wizyta króla 


5.60. Za zmianę adresu 50 gr. 


GESTII 
lotrków Trub. ul, Piłsudskiego 64 


groźby Goeringa 


zagranicy oraz domagania się od 


Rządu niemieckiego uspakajają- 


cych wyjaśnień co do znaczenia 
mowy gen. Goeringa. Dziennik 
przewiduje, że podobna akcja poa- 
jęta zostanie ze strony Francji i 
Czechosłowacji. 


r ki 


jest obecnie niepożądana w Anglii 


Przedstawiciele opozycji w an. 
gielskiej Izbie Gmin poddali ostrej 
krytyce zapowiedź oficjalnej wizy 
ty króla Karola rumuńskiego w 
Londynie. Przedstawiciel „Labour 
Party“ o świadczył, że „stronni- 


ciwo jest przeciwne temu, by król 
rumuński był obecnie przyjęty". 
Izba większością 208 głosów prze 
ciwko 104 odrzuciła rezolucję Lans 
bury, domagającą się od Rządu 
wyjaśnień w sprawie tej wizyty. 


Werbunek terrorystów w Kurdystanie 


Teroro korespondent „Dai przekroczyło syry jsko - palestyń- 
ły Herald donosi, że terroryści |ską: granicę 200 zwerbowanych 


arabscy przeprowadzają werbu- 
nek do swych oddziałów w Kur- 
dystanie. W sobotę i niedzielę 


Krwawe wioy w Egipcie 


Parlament jeszcze nie jest wybrany, ale klika królewska już grozi 


Kampania wyborcza w Egipcie 
rozpoczęła się odrazu bardzo gwał 
'townie . W szeregu miejscowości 
doszło do krwawych staré- pomię- 
dzy zwolennikami rozmaitych kan- 

| dydatów. Kilkadziesiąt osób ra. 
niono. Wiele osób aresztowano. 
Szanse, jakie daje 'stronnictwom 
rządowym ich wpóładział w admi. 
nistracji państwowej, równoważy 
w znacznym stopniu wypróbowa. 
na organizacja i tradycyjne wpły- 
wy przeciwników gabinetu —Waf. 
dystów b. premiera Nachasa Pa. 
szy. 


rozwiązaniem izby . 


Gdyby Rząd nie uzyskał. więk- 
szości, można oczekiwać, że parla 
'ment będzie ponownie  rozwiąza- 


ny,a wówczas premierostwo obej- 
mie Aali Mahi Pasza, obecny szef 
gabinetu królewskiego. 


SLA ROS CEO WK APOCALYPSE DAE. EOG ARIE 
Flota angielska zostanie również wzmocniona 0 


160 okrętów wojennych 


Prasa angielska opublikowała 
dane dotyczące : programu rózbu- 
dowy floty angielskiej na: rok 
1938/39. Według tych danych, w 


OPZZ W ORA EY a URETARA AASA EE OSEE COTE BEAC. 


Na frontach chińskich 


Posuwająca się z Tajanfu głów- 
nego miasta prowincji, kolumna 


skazany na 7 m 


Wczoraj zapadł w Berlinie wy- 
rok w sprawie pastora Niemoelie- 
ra. Skazany on został na 7 mie- 
sięcy twierdzy i grzywny pie- 
niężnej 500 i 1500 marek. Orze- 


BuławaGneringa 


' Kanclerz Hitler, jako naczelny 
wódz sił zbrojnych, wręczył wczo 
raj w kancelarii Rzeszy buławę 
marszałkowską _ feldmarszałkowi 


Goeringowi. 


iesięcy twierdzy 


czenie Sądu wydane zostało na 
zasadzie artykułów. kodeksu kar- 
rego, przewidujących karę twier- 
/dzy, za uprawianie w kościele agi 
tacji, mogącej wywołać niepokój 
publiczny oraz za 
przeciwko ustawie o ochronie pań 
stwa. -Wobec zaliczenia aresztu 
prewencyjnego, kara twierdzy 
oraz 500 marek grzywny uznane 
zostały. za odcierpienie, -Wrazie 
nieuiszczenia grzywny 1500 ma- 
rek, będzie ona zamieniona na 3 
miesięczny. „areszt. (PAT). 


wykroczenia: 


! japońskie samoloty. 


wojsk japońskich, zajęła miejsco- 
wość Czuntu na zachodniej grani- 
cy prowincji S.ansi. 

Według dalszych wiadomości, 
otrzymanych z frontu, wojska ja- 
pońskie zajęły w środę miasto 
Pingjang, nie napotykając na 


większy opór. Pingjang leży w od: 


ległości 150 km. na południe od 
Tajanfu. 


w. 
* 


Jak donoszą z Kantonu, w pro- 
wincji Kwantung nad miastem 
Tsenczentsian doszło do zaciekłej 
walki między japońskimi a chiń- 
skimi samolotami. Eskadra chiń: 
ska liczyła 11 samolotów. Po dłuż: 
szej walce zostały zestrzelone 4 


projekcie przyznanym przez bu- 
dżet, który zostanie ogłoszony w 
nadchodzący piątek, przewiduje 
się budowę: 150 okrętów, w tym 
trzech a być może nawet pięciu 
pancerników, których wyporność 
dotychczas nie została ustalona. 
Prócz tego Anglia zamierza wybu 
dować 5 okrętów awiomatek, 17 
krążowników, 40 kontrtorpedow. 
ców, 18 łodzi podwodnych, 5 o- 
okrętów do obrony  przeciwłotni- 
czej, 5 okrętów do ochrony wy- 
brzeży, 9 stawiaczów min, 12 tor 
pedowców motorowych, 3 kano- 
nierki, 3 okręty pomocnicze, oraz 
34 małe jednostki morskie różnego 
rodzaju. 


R 
LJ 


Korespondenci morscy „Time- 
s'a* i „Daily Telegraph'u* oma. 
wiają wczorajsze posiedzenie rze. 
czoznawców morskich Anglii, A- 
meryki i Francji, które dotyczyło 
zagadnienia budowy nowych pan- 
cerników o wysokim tonażu w 
związku odmową Japonii ogłosze. 
nia swego planu rozbudowy floty, 
Oba dzienniki wskazują,- że do- 
tychczas nie stracono nadziei uni- 
knięcia konieczności budowy. wiel. 
kich pancerników, które są nie- 


zwykle kosztowne. 


najemników, wśród których jest 
wielu Kurdów. Każdy nowozwer: 
bowany członek oddziału terrory- 
stycznego otrzymuje po przybyciu 
do Damaszku zaliczkę w wysoko- 
Ści 5,do 10 funtów, zależnie od do- 
świadczenia wojennego, po czym 
zostaje wysłany do jednej z 6 
stref operacyjnych, na które ter- 
roryści podzielili Palestynę. 
wk 


Jeden z przewódców  terrory* 
stów arabskich, za schwytanie któ 
rego wyznaczono nagrodę w wy- 
sokości 200 funtów, został wytro* 
piony przez psy policyjne. Pozo: 
staje on pod: zarzutem morder 
stwa, dokonanego ubiegłej nocy 
na osobie oficera angielskiego. 

a» 


W Jerozolimie aresztowano Ab. 
dul--Hamid Szumana, założycie 
la i głównego akcjonariusza ban: 
ku arabskiego. Należy on do naj: 
ciekawszych osobistości współcze- 
snego świata arabskiego. Jako mło 
dy wieśniak z Betanii wyemigro- 
wał do Ameryki Półn., gdzie doro: 
bił się znacznego majątku. Gdy 
Wielki Mufti Amiń al-Husajni w 
r. 1930 rzucił hasło odrodzenia 

ekonomicznego Palestyny, Szu- 
man odezwał się jako jeden z pier 
wszych i przesłał 14.000 funt. na 


Jak umarł 


założenie banku. Obecnie bank 
arabski jest najpotężniejszą inety 
tucją tego rodzaju w krajach arab 
skich. Po zesłaniu jesienią ub. ro: 
ku na wyspy Seychell. Achmada 
Hilmi Baszy, prezesa banku, za* 
stępował go właśnie Abdul-Hamid 
Szuman, — teraz z kolei kieruje 
bankiem jego syn Abdull-Madzid. 


Próbna ` 
mobilizacia 


w Ameryce 


Amerykański departament wojny 
skończył opracowanie planu mo- 
bilizacji 1.230.000 żołnierzy w prze 
clągu 4-ch miesięcy, na wypadek 
wojny, w której Stany Zjednoczo- 
ne bratyby udział, 


Rząd gen. Franco 


wprowadza przymusową 
służbę pracy kobiet 


Rząd gen. Franco wprowadził 
przymusową służbę pracy dla ko- 
biet w wieku od 18 do 38 lat. Ko- 
biety pełnią służbę w instytucjach 
społecznych, kuchniach, szpitalach 
i aptekach. 


Śmierć zaskoczyła go przy biurku 


Śmierć zaskoczyła Gabrièla 
dAnunzio przy biurku. Poeta po- 
czuł się żle i zaczął wołać o po- 
moc, jednak przed jej przybyciem 
nastąpił wylew krwi do mózgu. 
Ciało zmarłego zostało przeniesio 


El Ta 


ne do jego pokoju i ubrane w niun 
dur generała lotnictwa. 
D'Anunzio, pomimo sędziwego 
wieku (miał 75 lat) pracował do 
ostatniej chwili. Świeżo wydał 
on dzieło p. t. „Opera Omnia“. 


llarin 


Herszł meksykańskich bandytów 


Znany herszt bandytów el Talla 
rin, który przed paru laty terory- 
zował stany Mozelos i Puebla, na 
padł wczoraj na wieś Guatilea w 
stanie Puebla, splądrował ją, po- 


wiesił kierownika szkoiy į 4 człon 
ków zarządu gminnego, podpalił 
szkołę i kilka innych budynków, 
po czym zbiegł. 


Hiszpańska ruda żelazna 


w niemieckich rękach 


Angielski konserwatywno - im- 
perialistyczny miesięcznik „Natio- 
nal! Review“ przynosi w ostatnim 
numerze znamienny artykuł zaty- 
tułowany „Niemiecka kontrola nad 
wydobyciem rudy żelaznej”, Uka- 
zanie się tego artykułu w tym mie 
sięczniku jest tym znamienniejsze, 
że „National Review" często za- 
mieszczał artykuły przeciw repu- 
blice hiszpańskiej. 


„Istnieje — pisze miesięcznik— 
4 czy 5 potężnych wyłącznie nie. 
mieckich organizacji, sprawują- 
cych kontrolę nad eksploatacją ru 
dy żelaznej w Hiszpanii i Maroku 
hiszpańskim. Macierzystą organi» 
zacją jest towarzystwo „Hisma”, 
do którego sztabu należą inżynie- 
rowie i technicy doskonale włada- 
jący językiem hiszpańskim i zna- 
komicie obeznani z krajem i ludż- 
mi. Towarzystwo to ma monopol 
na wywóz rudy żelaznej z Hisz- 
panii. Niemieccy agenci tego to- 
warzystwa pracują wspólnie z nie 
mieckimi dostawcami broni dla 
rokoszu hiszpańskiego. 


Pamieci Andrzeja Struga 


Numer specjainy „Wiadomości Literackich” 


Ostatni numer „Wiadomości Li. 
terackich“ poświęcony został w ca 
łości pamięci znakomitego pisarza 
Andrzeja Struga, 

Numer otwiera fragment nieukoń 
czonej powieści „W Nienadbybach 
byczo jest“ (p. t. „Na cmenta- 
rzu”). W tym samym numerze dru 
kowany jest inny fragment tej po- 
wieści p. t. „Na dolnym zamku”, 
oraz fragment również nieukończo 
nego drugiego tomu „Miłiardów” 
p. t: „Sing-Sing“. 

W dalszym ciągu szereg wybit- 
nych pisarzy charakteryzuje Stru- 
ga, jako pisarza, działacza i czło- 
wieka: Józef Włtlin— „Lekcja Stru- 
ga", J. N. Miller — „O właściwe 
podejście do Struga", Wanda Mel- 
cer — „Inny Strug“, Paweł Hul- 


Tajemnicza epidemia w Prusach 


W Prusach Wschodnich wybu. | żyta i walką z nim zajął się pro- 


chła wśród bydła tajemnicza epi. 
demia, wywołana, jak wykazały 
badania, przez rodzaj  pasożyia 
wielkości ok. 44 milimetra, który 
wchłonięty z pokarmem, po przej 
ściu szeregu stadiów pośrednich. 
dostaje się do płuc i wywołuje 
ostrę zapalenie. Badaniem paso- 


NRL SO ESSES EE "RY 


Red. tow. Mitzner 


w więzieniu 


W poniedziaiek dnia 28. re- 
daktor „Dziennika Ludowego“ — 
Zbigniew Mitzner osadzony zo- 
stai z polecenia wiadz prokurator 
skich w więzieniu Centralnym w 
Warszawie. 

Zarządzenie prokuratorskie zo. 
stało wydane w związku z wyro- 
kami prasowymi, ciążącymi na 

> red. Mitznerze z tytułu jego pracy 
dziennikarskiej w „Tygodniu Ro. 


Dzięki interwencji gen. Franco 
Anglia uzyskała prawo wywozu 
niewielkich ilości rudy z Hisz- 
panii. Czy to nam się podoba, czy 
nie — pisze dalej miesięcznik an- 
gielski — załadowanie dla nas ru 
dy żelaznej uzależnione jest od 
zgody „Hismy” i to wskutek in- 
terwencji gen. Franco. 


Jest to dla nas sprawa wielkiej 
doniosłości — czytamy  datej — 
gdyż rudy mamy dość mało. Nie- 
które towarzystwa eksploatacji ru 
dy są angielskie, ale kontrola nad 
eksploatacją jest w rękach nię- 
mieckich. Tak iliśmy 
naszą politykę w Hiszpanii, że 
przez obie strony uważani jesteś. 
my za wrogów. Od pierwszej 
chwili nie przestrzegaliśmy pra- 
wdziwej neutralności i teraz zbie- 
ramy to, cośmy posiali. Wysiłki 
niemieckie nie poszły na marne. 
Popierali gen. Franco wyłącznie 
dla swej korzyści. Paplanina © 
zniszczeniu bolszewizmu Odbywa 
się dla głupich zarówno u nas 
jak i gdzie indziej. Jeśli wojna 


ka-Laskowski — „Bojownik wol- 
ności i pokoju“, Wacław Rogó- 
wicz — „W imię człowieka bez 
imienia“, Marian Czuchnowski — 
„Surowe zapiski“, Andrzej Sta. 
war — „Kontrasty społeczne”, 
Wanda Wasilewska — „Któregoś 
dnia“, Emil Breiter — „Miliardy“, 
prof. Julian Krzyżanowski— „My. 
śli ważne na ziemi, myśli ważne w 
niebie“, Leon Kruczkowski—,„Nad 
Miliardami*, Wacław Kubacki — 


dłużej się przeciągnie, Niemcy 
może także kolonie otrzymają, 
gdyż wtargnęli głęboko w hisz- 
pańskie posiadłości zamorskie i 
choćby nawet Franco nie życzył 
sobie podziału kraju, to może on 
być zmuszony do tego przez swą 
zależność od obcej pomocy”. 

Tyle angielski miesięcznik, któ- 
rego nikt nie może podejrzewać 
o sympatie dla republikańskiej 
Hiszpanii. 


nia nadal 


lityce Chambertaina. 
W niedzielę odbyło się w Hyde- 


Jak wynika z 
nych, liczba bezrobotnych na tere. 
nie Szwecji w ciągu stycznia r. b. 
wyniosła 21.500 osób, podczas gdy 
w tym samym miesiącu roku ubie 
głego wyrażała się liczbą 33.500 


„idolum thematis", Kazimierz Cza- | osób 


chowski — „O sztuce pisarskiej 
Struga", Leon Pomirowski -— „Lu- 
dzie -na wojnie i wojna w lu. 
dziach“, 

W numerze zamieszczono kitka- 
dziesiąt fotografij z rozmaitych 
okresów życia wielkiego pisarza, 


fesor uniwersytetu królewieckie. 
go Szyda, który m. in. wykrył, że 
larwy szkodłiwego pasożyta roz. 
wijają się najlepiej na ciężkich 
gruntach gliniastych, które dłu. 
żej zatrzymują wilgoć nieodzow- 
ną dla rozwoju larw. 


Na głodne dzieci Hiszpanii. 
Dąbrowska zł. 6. 
Ziutka, Mieczysław zł, 3, 


Do dyspoz. Centr, Kom. Zw, Zaw. 
w myśl wezw. z dn, 14.VIII 1936. 
Inżynier X zł. 10. 


Sok kwitnącego łopianu 


skuteczny Rod w (eine? skórnych, 


ści skó zj, pb g = ają 3 
no skóry, lisza, 
Edward _ Gobiec y eang 


liodowa 14. Apteki — Drogerie, 
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W roku bieżącym liczba bezro. 
botnych, zarejestrowanych w sty- 
czniu, jest najniższą notowaną w 
tym miesiącu na przestrzeni szere- 
gu lat. 

Zauważyć przy tym należy, że 
w miesiącach zimowych bezrobo- 
cię w Szwecji ulega zazwyczaj pe. 
wnemu zwiększeniu;  przypusz- 
czać zatym należy, że w ciągu la- 
ta rb. ilość bezrobotnych w Szwe. 
cji zmniejszy się tak znacznie, że 


OMADKIEDO UST STACHA 


l-ietni chłop ec 


uratował tonącego rówieśnika 


Na stawie gimnazjum ks, Pija- 
rów w Lidzie ślizgający się 7-1. 
uczeń, Żebrowski, wpadł do prze- 
rębła i zaczął tonąć. Nikogo ze 
starszych w pobliżu nie było, To- 
nącemu pospieszył z pomocą jego 
rówieśnik, Pietniunas. Dzielny 
chłopiec z narażeniem życia wyra- 
tował tonącego, 


Str. 


2 


Przegląd prasy 


ANGLIA i FRANCJA. 


ku, tyłko z natury rzeczy, z sytu- 


„Czas“ w korespondencji z Pa. acji politycznej, z układu sił euro- 
ryża omawia sprawę koordynacji | pejsktch: 


politycznej Paryż — Londyn, po 
ustąpieniu min. Edena. Do Edena 
Paryż miał wielkie zaufanie, Za 
Edena współpraca Londynu i Pa- 
ryża była bardzo dokładna. Teraz 
to wszystko nieco się zamgłiło. 
Ale korespondent — dość słusz- 
me — twierdzi, że mimo wszystko, 
w nieco innych formach, współ- 
praca zapewne będzie trwała da- 
lej, bo wynika ona nie z przypad- 


W dniu wczorajszym zapadł w |skiego, za wykonanie zamachu na 
warszawskim Sądzie Okręgowym |zamknięcie w domu poprawy da 
wyrok na sprawców zamcahu |czasu dojścia do pełnoletności 
bombowego na pochód młodzieży |(4 lata), 
PPS., w dniu 26 września r. ub. |udział w zamachu Skazany został 

Sąd uznał, że wina wszystkich |na 2 lata więzienia. Nowak — 
oskarżonych została udowodnio- | or 
na całkowicie į skazał: Kwiatkow | więzienia. 


Walka z Chamberlainem trwa 


W Anglii z każdym dniem wzra | parku londyńskim olbrzymie zgro i 
sta liczba zebrań, na których Za- | madzenie, zwołane przez liberałów, | 
padają uchwały, żądające utrzyma | na którym odczytano manifest Ra. 
nadal linij politycznej Edena, | dy Wykonawczej tej partii. W ma' 
zaś przeciwko kompromisowej po | nifešście tym liberałowie domaga. į turalnie. 


Weintz — za wspól- 


zbrodni — na 3 lata 


ja się powrotu Edena do Rządu. 


Pod rządami socjalistów 
bezrobocie zostało zupełnie zlikwidowane 


danych oficjal- | Szwecja zaliczy się do tych nielicz 


nych krajów, które nie znają w 
ogóle klęski bezrobocia. 


Nowy zeszyt 


Już ukazał się nowy numer 4 (6) 
dwutygodnika literacko - społecz 
nego „Albo - Albo“, 

W numerze piszą: Adam Cioł. 
kosz: Jesteśmy jednej krwi. Leon 
Kruczkowski: 1830-1937. Maksy 
milian  Boruchowicz: Szlakiem 
„zdobywcy“. Eugeniusz Mroczek: 
W przededniu chłopskiego sejmu. 
— Marian Czuchnowski: Przedwy 
borczę narady. — K. Lorek: Zwią- 
zek Nauczycielstwa Polskiego. — 
W. Roman: Oblicze współczesnych 
Niemiec. („Czlowiek boi się same- 
go siebie“). Poza tym: Fragment 
poematu chłopskiego A. Piwowar- 
czyka. — Nad Wisłą grają trakto- 
ry Lęona Pasternaka. — Pretensje 
do mojej Babki Rys. Stricktera. 

Dział recenzyjny; Ludzie margi- 
nesu (O S. Piaseckim i J. Morto- 
nie) — Amerykańską ' kariera — 
Życie seksualne dzikich. Ponadto: 
Uwagi — Na marginesie. — Kro- 
nika — Łopatą do głowy i t. d. 

Redakcja — Kraków — Plac Zgo 
dy 4 — cena egzemplarza 30 gr. 


laka bedziemy mieli 


dziś pogode? 


Po pogodnej nocy, w ciągu dnia 
pogoda o zachmurzeniu zmiennym, 
ku wieczoowi malejącym, z przelot- 
nymi opadami, zwłaszca na półno- 
cy kraju. Silne i porywiste, stopnio- 
wo słabnące wiatry północno - Za- 
chodnie, górne 70 km./godz., lekki 
spadek temperatury, 


Po 90 


latach 


„Szalony rok“ 1848 


Mija 90 lat od wybuchu rewo- 
lucji w roku 1848. Ta rewolucja 
ogarnęła — jak huragan — sze- 
reg krajów, Francja, Austria, Niem 
cy zostały porwane „szalonym“ 
prądem. To jeden z historyków 
niemieckich (Scherr) nazwał ten 
Gkres rewołucyjny — „szalone la- 
ta“! Ileż to książek, prac publicy. 
stycznych poświęcono temu hura. 
ganowi! Poeta niemiecki Heine 
poświęcił tej rewolucji piękne stro 
nice. Marks pisał o problemie 
Polski, który wówczas się wyło- 
nił (w Niemczech). I tak dalej 
Echa tej rewolucji roziegły się tak 
że w Polsce. 

Ale przypominać przebiegu wy- 
padków nie możemy. Radzimy czy 
telnikowi przeczytać szkic „Wałki 


w sposób wspaniały szkicuje bieg 
wydarzeń 1848 roku we Francji — 
w pierwszych rozdziałach. Obec- 
nie chcemy stwierdzić tyłko dwa 
ważne momenty. 

Moment pierwszy — rok 1848 
jest punktem wyjścia socjalizmu 
nowoczesnego. Nie tylko dlatego, 
że w tym roku ukazał się słynny 
„Manifest“ Marksa i Engelsa, stre 
szczający w genialnym zarysie za 
sady nowożytnego socjalizmu. Ale 
także dlatego, że w przebiegu tej 
rewolucji klasa robotnicza po raz 
pierwszy zaczęła uświadamiać so- 
bie odrębność swej pozycji klaso. 
wej. Przypominamy np. główne 
momenty rewolucji we Francji. W 
lutym klasa robotnicza wystąpiła 


w rewolucji („lutowej“) wspólnie 


klasowe we Francji", gdzie Marks | z ogromną częścią burżuazji — 


przeciwko rządzącej wielkiej finan 
sjerze. Ten zjednoczony obóz 
zwyciężył bez trudu. Ale robotni- 
cy, po rewolucji, wystawili włas- 
ne, klasowe żądania robotnicze, 
przede wszystkim — pomocy dla 
bezrobotnych. Burżuazja bała się 
uzbrojonych i podnieconych robo- 
tników, więc rzuciła im ochłap w 
postaci tak zw. „warsztatów na- 
rodowych”. A sama zaczęła go- 
rączkowo się zbroić. Gdy stała się 
już dość siłną, sprowokowała ro- 
botników do wałki ulicznej. I w 
czerwcu tegoż 1848 r. gen. Cavai. 
gnac wymordował na ulicach Pa- 
ryża 3 tysiące robotników... W 
lutym proletariat Paryża występo- 
wał pod trójkolorowym  sztanda- 
rem republikańskim, ale gdy w 
„dniach czerwcowych* — powia- 
da Marks — zanurzył ten sztandar 
we własnej krwi, podniósł go już 
jako czerwony sztandar socjaliz= 
mut... 


To moment pierwszy, — punkt 


wyjścia nowoczesnego socjalizmu. 


A teraz drugi — zwycięstwo demo 
kracji. Rok 1848 był walką o de- 
mokrację i — poniekąd! — trium- 
fem demokracji. Walczyły przewa- 
żnie |ewicowe ugrupowania burżu 
azji—w imię wolności, a do nich 
przyłączaty się grupy proletariac. 
kie. W tym sensie rok 1848 był 
dalszym ciągiem roku 1789 we 
Francji, Wielkiej Francuskiej Re- 
wolucji. Rok 1848 przeniósł pew- 
ne — skromne — pierwiastki de- 
mokratyczne do Niemiec i Austrii, 
Ale.. pokazało się, że demokraty- 
czne nastroje burżuazji w r. 1848 
nie były tak silne, jak we Francji 
1789 r. We Francji w r. 1848 już 
ukazał się na arenie dziejowej pro 
ietariat (dni czerwcowe) — i bur- 
żuazja dla pewności wolała nie- 
bawem szukać schronienia pod re 
żiimem Napoleona Ill-go, tak zw. 
„Małego“ (jak go nazywa Wiktor 
Hugo), który później doprowadził 
Francję do kapitulacji pod Seda- 
nem — w wojnie z Niemcami. Te 
ciekawe dzieje francuskiej burżua. 


Pozytymmą i bardzo ważną 


J 
istotna łączność tnteresów tych 


wą daw lądowej francuskiej, w 
połączeniu z marynarką o 
Wielkiej Brytanii, nie jest rzeczą 

Jest ona dobrym ostrzeże” 
niem dla innych i stwarza własne 
dobre 


wiele mówi o możliwości wojny, na 

codzienny użytek niezmiernie waz- 

ne, 

Tak, to twierdzenie jest słusz- 
ne. Aczkolwiek nie da się zaprze- 
czyć, że polityka Chamberlaina w 
pewnej mierze zamąciła stosunki 
angielsko - francuskie i wywoła- 
ła znany niepokój we Francji. Na- 
tomiast fałszywie brzmi ustęp na- 
stępujący: 

N momentem w tej 
trosce (polityków francuskich) 
jest nie dający się rychło zatuszo- 
dd we tpw że zarówno Rzym, ył 1 

Berlin, mają wielką nieufność do 
obecnego rządu francuskiego i (uć 

le ch nasta Poza t 

prasa włoska, jak i niemiecka, ge 

pa ro czasu sięją bardzo wro- 
(a ą. 
i WRA propaganda — tak, na- 


Rzym i Berlin mają „nieufność" do 
obecnego Rządu francuskiego za 
jego „lewicowe nastawienie“? Zda 
nie wysoce bałamutne. Chodzi 
(państwom faszystowskim) nie o 
„lewicowość'* Francji, lecz o to, 
by ją nabrać; by ją odsunąć od 
Hiszpanii (o to chodzi Włochom) 
i od problemów środkowej Euro- 
py (0 to znów chodzi Niemcom). 
Chodzi więc — państwom faszys- 
towskim — o osłabienie Francji 
(jako takiej, bez względu na jej 
„iewicowość'), o uzyskanie swo- 
bodnych rąk. „Zaufanie“ (!) pań- 
stwa faszystowskie będą miały 
tylko do takiej Francji, która ze- 
chciałaby być igraszką w rękach 


I także w kołach 
| Wszak podsądnych 


Ale co to znaczy, że | byszewa. 


„Faszinternu, A _ „lewicowa” 
Francja nie podoba się imperliali- 
stom Niemiec nie dlatego, że jest 
„lewicowa“ (nawewnątrz), lecz 
dlatego, że bacznie patrzy na dy- 
plomatyczną grę obu dyktatorów. 
Flandin byłby milszy dyktatorom, 
niezawodnie, Ale poprostu dlate- 
go, że skłaniał się do rezygnacji 
z politycznych wpływów Francji 
w środkowej i wschodniej Euro- 
pie. Taka polityka — ostro i słusz- 
nie odpowiedział Flandinowi De 
Kerillis (narodowiec!) w „Epoque" 
1) tylko rozzuchwali dyktatorów, 
2; odepchnie od Francji te pań. 
stwa, które orientują się na nią 
(Francję). 

A więc radzimy korespondentowi 
„Czasu“ używać terminologii ści- 
stej. „Zaufanie“... Wiadomo prze- 
cie, o co chodzi! 

„PROCES“ Ww MOSKWIE. 

Nowy „proces“ w Moskwie — 
Bucharina, Rykowa, Krestinsktego 
i długiego szeregu innych niezmier 
nie wybitnych starych bolszewi- 
ków wywołał poprostu przeraże- 
nie na całym świecie, naturalnie 
robotniczych. 
oskarża się © 
zbrodnie poprostu niesłychane — 
o zdradę, o trucie Gorkiego i Kuj- 
Bucharin stał na czele 
Kominternu, Rykow — na czele 
rady komisarzy (gabinetu minis- 
trów). Rakowski był posłem w Pa- 
ryżu... 


Straszny to proces! Odegra on 
niewątpliwie znaczną rolę w ewo- 
lucji nastrojów europejskich wa 
dem ZSSR. Zaczął się wczoraj, O 
procesie napiszemy obszerniej — 
po otrzymaniu pism sowieckich. 


Narazie czytamy w „Prawdzie“ 


(z 28 z. m.) przerażający artykuł 
wstępny o procesie p. t. „Prawico- 


| wo . trockistowski blok morder- 


ców, szpiegów i ay 1 


W ciągu 


z Londynu 


W celu przyśpieszenia komuni- 
kacji lotniczej pomiędzy Londynem 
a Paryżem wprowadzone być ma- 
ją na tej linii szybko lecące samo- 
loty, które odbywać będą podróż 
w jedną godzinę zamiast, jak ao- 
tychczas, w 2 a i 15 min. 

„Daily Telegraph“ donosi w tej 
sprawie, że towarzystwo komuni- 


godziny 


do Paryża 


kacji „Imperiał Air Ways“ zamó. 
wiło szereg jednopłatowców typu 
„Havilland Albatros", które wkrót 
ce zostaną wykończone. Nowy typ 
samolotu zaopatrzony w 4 motory 
i mogący pomieścić 22 podróż- 
nych, osiągnie szybkość 300 km. 


na godzinę. 
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MIĘDZYNARODOWE 


TARGI W LIPSKU 


i aukcje futrzane. 


Równocześnie z  Wiosennymi 
Targami Lipskimi 1938 (Targi 
Wzorów od dnia 6 do 1l marca; 
Wielkie Targi Techniczne i Bu 
dowlane od 6 do 14 marca) od: 
bywają się w Lipsku dwie ważne 
aukcje fntrzane, których zwie- 
dzenie można bardzo wygodnie z 
sobą połączyć. Tak nP. „Norsia 
(Nordische _ Silberfuchsauktion, 
Milz et Co., Leipzig, Ranstid- 
ter Steinweg 28). urządza w eza 


zji G chłopa) po r. 1848 opowia- 
da i ttómaczy K. Marks w innym 
swym dziele—,,18.ty Brumaire'a". 

A w Niemczech burżuazja w T. 
1848 okazała się — pomijając nie- 
które grupy — tchórzliwą i zdra- 
dliwą. Zato — niezwykle gađa- 
tiwa.. Dzieje tak zw. „Frank. 
furokiego parlamentu" dokładnie 
o tym świadczą, Jeden z marksi- 
stów rzucił niegdyś zdanie: bur- 
żuazja, im bardziej posuwamy się 
na wschód, tym bardziej jest reak- 
cyjną. Niemiecka burżuazja już 
śpieszyła do ugody z siłami feu- 
dalizmu. 


A jednak.. był to potężny i pięk 


ny poryw ku wolności! Było to 
złamanie resztek reakcyjnego 
„Świętego przymierza“, było to 


zahamowanie ponurej ery „metter 
nichowskiej", Poezja niemiecka 
i filozofia odczuła, nowe tchnie- 
nie. Czym był np. „młodohe. 
glizm“, jeśli nie duchowym odbi- 
ciem rewolucji — bea zdr 
nastrojów rewolucyjnych. do 


sie od 9 do 11 marca aukcje fu 
ter wszelkiego rodzaju w swoim 
własnym lokalu. Następnie w 
dniach od 16 do 18 marca w sali 
aukcyjnej Pałacu Kryształowego, 
Leipzig-C 1 odbędzie się aukcja 
tranzytowa skandynawskim lisów 
szlachetnych. Oglądanie futer 
przeznaczonych na” aukcje może 
odbywać się już na pewien czas 
przedtem. 


„młodoheglowców" należeli nie NARA TESTY PROTO WADACC RE 
ko Strauss i B. Bauer, nie tyko 
Stinner i Feuerbach, ale także 
Marks i Engels. 

Był to więc wielki moment dzie 
jowy. „Rewolucje — to tokomo- 
tywy historii“! powiedział ongiś 
pewien myśliciel. 1 to prawda. 
Wstrząs był ogromny. Marks wy. 
czuwał potęgę zbliżającego się 
wstrząsu jeszcze przed przewro- 
tem. To też w swym  „Manifeś- 
cie“ wyraził myśl, że rewolucja r. 
1848 w Niemczech stanie się „pro- 
logiem“ rewolucji socjalistycznej... 
Pogląd błędny oczywiście, podyk- 
towany przez temperament rewo- 
lucyjny młodego Marksa. 

Rewolucja 1848 r. była: 1) wal- 
ką o demokrację na kontynencie 
europejskim i 2) punktem wyjścia 
dla nowożytnego socjalizmu. To 
też z uznaniem i głęboką sympatią 
wspominamy o bojownikach tej 
Rewolucji. 


K. CZAPIŃSKI. 


4% 


Sir. 


Wiedeń na osi Berlin-Rzym 


Między konferencją w Berchtes- 
gaden między Hitlerem a Schu- 
schniggiem z 12 lutego a przemó- 
wieniem kanclerza Schuschnigga 
z 24 lutego upłynęło zaledwie 12 
dni i ku powszechnemu zdumie- 
niu dokonała się wręcz teatralna 
zmiana scenerii. Jeszcze w Berch- 
tesgaden mniemał kanclerz Hitler, 
Że może grozić austriackiemu Rzą 
dowi „bardzo ciężką katastrofą", 
a w 12 dni później pozwolił sobie 
kanclerz malutkiej Austrii w o- 
bronie niepodległości swego kraja 
odpowiedzieć pod adresem kancle 
tza potężnej III Rzeszy: „aż dotąd 
i ani kroku dalej”. 

Dysproporcja sił jest zbyt duża, 

by nie szukać wytłómaczenia 
również poza determinacją oporu 
ze strony rządu austriackiego 
Przeciw wewnętrznej i zewnętrz- 
nej presji hitlerowskiej. Kanclerz 
Schuschnigg nie mógłby ryzyko- 
wać katastrofy, gdyby Austria 
znalazła się sam na sam z „Trze- 
cią“ Rzeszą. Musiała się wprzód 
dokonać zmiana położenia między 
narodowegu. I w samej rzeczy do- 
konała się między 12 a 24 lutego. 

Pod wpływem głębokiego kon- 
fliktu z Anglią Mussolini jest za- 
angażowany militarnie w Abisynii, 
w Libii i'w Hiszpanii. Potrzebu- 
jąc poparcia przeciw angielsko. 

rancuskiej przewadze na morzu 
Śródziemnym, wszedł w ścisłe po- 
rozumienie z Niemcami pod zna- 
ną nazwą „oś Berlin—Rzym'. Ko- 
rzystając z przymusowego położe- 
nia swego włoskiego „świetnego 
sekumdanta", rozpoczęła „Trze- 
cia* Rzesza aktywną politykę w 
kierunku opanowania środkowej 
Europy. Kokietując Polskę, zaczę. 
ła wywierać nacisk na Austrię i 
Czechosłowację. Wbrew protoku- 
łom rzymskim, zapewniającym go 
spodarczą i polityczną współpra. 
cę między Włochami, Węgrami i 
Austrią, a więc wbrew polityczne. 
mu zainteresowaniu Włoch dla nie 
podległej Austrii, prowadziła par. 
tia hitlerowska przy pomocy 
swych austriackich podkomend- 
nych wywrotową robotę, celem o- 
panowania Austrii od wewnątrz. 

Austria miała być zdobyta od 
wewnątrz według wzoru gdań- 
skiego. Rząd austriacki posiada? 
dowody, że wywrotowa robota by 
ła prowadzona przez wysoko po- 
stawione osobistości partyjne w 
„Trzeciej* Rzeszy przy użyciu nie 
legalnej partii hitlerowskiej w Au- 
strii. Nacisk stał się tak silny, że 
otwarty konflikt między Wiedniem 
ay. ozn zdawał się nieuniknio- 

5 ie strony (t. į}: kanclerz 
Schuschnigg i R Hitler) by 
ły zainteresowane w bezpośred- 
niej wymianie zdań. Kanclerz Hi. 
tler uważał, że dojrzał moment do 
wywarcia nacisku w duchu „po- 
stó hitleryzacji Rządu au- 
Scho tego i Austrii. Kanclerz 

uschnigg znowu sądził, że 
antytjączyciem ostrych srodków 
be 0 oj owskich trzeba w opar- 

ż owiązujące umowy zna- 
modus vivendi z 


Rzeszą. „Trzecią 
Dnia 7.g0 ki 
clerz Sch go lutego otrzymał kan- 


uschnigę zaproszenie do 
zarchiesgąden. Dnia 10 lutego 

aa: ambasador włoski w 
Ba e hr, Grandi z propozycja 
ało © ugodowych rozmów 
fa A angielskich, Dnia 12 lu- 
Fog był kanclerz Schuschnigg 
Pedir based JÀ rozmowę w Berch- 
ha ky . Po powrocie do Wied. 
Ea informował rząd włoski O 
y“ © „bardzo ciężkiej katastro- 
bo, Mia 18 lutego premier an- 
wy go tamberlain wyraził goto- 
kia O rokowań z Włochami, po 
liwe jednak pewne, niezbyt ucią 
teo ując wstępne. Dn. 20 fu- 
pca di kanclerz Hitler swe 
ali genie w Reichstagu, bru- 
min Bd stosunku do Anglii a do 
mieć ena w szczególności i zna- 
1 w swych grożnych alu- 
zjach wobec Austrii. Dnia 19 lu- 
tego włoska rada gabinetowa wy- 
zę: zgodę na warunki angiel- 
otrzymał hr. Grandi instrukcje u- 
godowe, zatrzymał je jednak 5 ta 
jemnicy przed min. Edenem, a do 


ręczył dn. 21 lute i 
Chamberlainowj, 80 premierowi 
rj ir rokowania ż Wihan 


W niedzielę dn. 20 lutego |P 


EZ Z Z ZZ ZZ ZZ WZ W ZZOZ A WZ 


kowań nie spieszył się. „Yorkshire 
Post“, organ zbliżony do Edena, 
chłodno skonstatował, iż może 
kanclerz Schuschnigg. uratował 
przez wizytę w Berchtesgaden ży- 
cie wielu swych rodaków, lecz „ZA 
cenę ich niepodległości". Dnia 20 
lutego zgłosił min. Eden swą dy- 
misję z powodu odmiennego po- 
glądu na rokowania włosko-an- 
gielskie.  Wystarczyłoby ~ ©: 
świadczył podczas debat w Izbie 
gmin b. minister Winston Chur. 
chili, przyjaciel polityczny p. E- 
dena —gdybyśmy przez jakiś czas 
czekali z założonymi rękami, a 
włoski dyktator byłby zmuszony, 
z własnej inicjatywy wycofać swe 
wojska z Libii i Hiszpanii, Kanc- 
lerz skarbu, sir John Simon, w od 
powiedzi na interpelację, stanął na 
stanowisku, że Anglia nie jest zo- 
bowiązana do udzielenia Austrii in 
nej pomocy prócz „ligowej”. 

Skoro przez dymisję min. Ede- 
na odpadła przeszkoda rozpoczę. 
cia rokowań włosko - angielskich 
i te rokowania zostały wszczęte, 
przeto osłabła zależność Włoch od 
osi Berlin — Rzym, Mussolini od- 
zyskał nieco swobody ruchów w 
Europie środkowej i nie ryzyku- 
jąc jeszcze zatargu z kanclerzem 
Hitlerem, mógł podnieść na duchu 
kanclerza Schuschnigga. 

Zmiana położenia międzynaro. 
dowego pozwoliła  kanclerzowi 
Schuschniggowi na wygłoszenie 
namiętnego przemówienia z dn, 24 
lutego w obronie niepodległości 
Austrii. 


Jeżeli po wizycie w Berchtesga. 
den pojawiły się w znacznej częś. 
ci prasy polskiej jednostronne, 
błędne i proniemieckie wiadomoś. 
ci o hitleryzacji Austrii, to można 
je tłomaczyć brakiem innych, lep. 
szych źródeł. Inaczej jednak spra. 
wa się przedstawia, gdy chodzi o 
oficjalne biuro prasy i propagan. 
dy. Opinia publiczna ma prawo 
wymagać, żeby to biuro było do. 
brze poinformowane. Wszak ono 
ma dostęp do źródeł dyplomaty. 
cznych i powinno wcześniej į le. 
piej być poinformowane niż gaze. 
ty, które nie znając związku przy 
czynowego zjawisk -politycznych, 
traktują je niejednokrotnie jak 
biuletyny meteorologiczne, 

W najbliższych dniach wybiera 
się min. Beck z wizytą oficjalną 
do Mussoliniego. Niewątpliwie ma 
ona przyczynić się do zacieśnienia 
polsko - włoskich stosunków po. 
litycznych. Trudno jednak zrozu. 
| mieć, jak proniemiecka ocena skut 
ków wizyty w Berchtesgaden mia 
ła ułatwić min. Beckowi pomyślny 
przebieg rozmów rzymskich 
Wprawdzie i we Włoszech odzy. 
wają się nieraz głosy, zachęcające 
Trzecią" Rzeszę do parcia na 
wschód. Nie jest jednak roztrop- 
na polityka, jeżeli u nas pronie- 
miecką prodaganda wtóruje par. 
ciu Niemiec ku po'udniowemu 
wschodowi, Plany  Mitteleuropy 
| obejmują bowiem zarówno wschód 
jak i południowy wschód, jako 
nierozłączną całość. 

BENEDYKT ELMER. 
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Rumunia—jak to wiedzą wszys- 
cy — jest krajem bardzo małow- 
niczym: lasy, góry, tzeki i temu 
podobne dekoracje naturalne zdo- 
bią i urozmaicają krajobraz ru- 
muński. A rumuński lud kocha 
śpiew i muzykę, lubi tańczyć, ubie 
ra się pięknie i kolorowo, Zapew- 
ne ta barwna dekoracyjność na- 
szych południowych sąsiadów spra 
wiła, że wiele spośród dzisiejszych 
i dawniejszych operetek ma tło— 
rumuńskie. Nie może to być, oczy- 
wiście, powodem do kpin i dowci. 
pów, dopóki operetka pozostaje 
operetką, żyje i kwitnie na scenie, 
w świetle teatralnych kinkietów, 
Gorzej to jednak wygląda i niepo- 
żądane budzi refleksje, gdy ope- 
retka wychodzi z teatru i wkracza 
na obce tereny życia publicznego, 
gdy ewolucje i bufonady operetko 
we odbywać się poczynają „na 
prawdę”, w świetle białego dnia i 
wśród dekoracyj rzeczywistości 
politycznej. Nie pomoże wtedy ża- 
den reżyser ani żadna orkiestra; 
efekt zewnętrzny wypada. całkiem 
odmiennie od zamierzonego, a im. 
preza kończy się — wbrew insce- 
nizącyjnym pozorom — nieuchron- 
ną klapą generalną... Ale mówmy 
już o czymś innym. 

W Rumunii odbył się t. zw. ple- 
biscyt nad oktrojowaną (narzuco- 
ną) przez króla i Rząd ustawą 
konstytucyjną. Plebiscyt — jak 
zwykle tego rodzaju plebiscyty — 
wypadł imponująco i niemal jed- 


nomyślnie; zgórą 4 miliony oby-, 


wateli, t. j. 9987 proc. (!) głosu- 
jących wypowiedziało się za no- 
wą konstytucją, przełewając łzy 


Echa mowy Hitlera 


Prawda o gospodarstwie niemieckim 


W swej trzygodzinnej mowie w 
„Reichstagu“ Hitler prawie go. 
dzinę odczytywał cyfry, mające 
wykazać rozkwit gospodarczy 
Niemiec pod jego rządami. Ale 
więcej, niż to,co on mówił, za- 
sługuje na uwagę to, czego w mo 
wie jego nie by?o, np. nie było nic 
o stanie finansów Rzeszy, o wy. 
sokości i wzroście długów w v. 
statnim 5-leciu, o rosnących defi- 
cytach. Nie mówił też o innych 
doniosłych sprawach gospodar. 
czych, które dła narodu niemiec. 
kiego są przedmiotem trosk po- 
wszednich, jak np. o braku środ. 
ków żywności, surowców i tn. 
trudnościach. 

Te luki mowy Hitlera stara się 
wypełnić prasa opozycyjna. Zna. 
ne już naszym czytelnikom „Spta 
wozdania z Niemiec", miesięczne 
informacje, wydawane przez so. 
cjalistów niemieckich, przynoszą 
w ostatnim numerze mnóstwo wia 
domości o bolączkach gospodar. 
czych Niemiec dzisiejszych. 

Dowiadujemy się więc, że brak 
żełaza daje się we znaki już na. 
wet na kolejach. W niemieckim 
ruchu kolejowym, który niegdys 
stynął z punktualności, zdarzają 
się już opóźnienia godzinne i dłuż 


sze; uszkodzenia lokomotyw 
wstrzymują ruch na otwartej 
przestrzeni, a ilość wypadków 


wzrasta. Wszystkiemu temu wi- 


nien brak żelaza i stali. Podob. 
nie w przemyśle: pewien fabry. 
kant Niemiec środkowych z tru. 
dem wywalcza sobie kawał bila. 
chy żelaznej rozmiarów 1 X 1% 
mir. Zakłady Wanderera w Ka- 
mieńcu, muszą z braku surowca, 
ztnniejszyć godziny pracy. Kopal- 
nie na Śląsku świętują, gdyż brak 
części zastępczych dla motorów. 
Nawet święty przemysł zbrojenio- 
wy odczuwa braki na każdym 
kroku, 

Podobna sytuacja jest w prże. 
myśle tkackim. Do niedawna fa. 
brykanci bielizny do?ączali do to- 
warów kartki, na których wyrze. 
kali się gwarancji co do trwało. 
ści bielizny po praniu. Kartek 
tych zabroniono. Ale urzędowo 
wydano przepisy, by dla dobra 
bielizny nie „fatygowano'” jej za. 
nad w praniu. Nawet w szpi- 
talach nie wolno bielizny - golo- 
‘waé, co wywołuje liczne wypadki 
zarażania. „Cóż to będzie czasu 
wojny?'' —skarżą się siostry, Ubra” 
nia robocze wolno grzać tylko do 
70 stopni Cels. 


Odprawa dana dr. Leyowi 


przez Waltera Gitrine'a 


pr. Ley, kierownik niemieckiego 
„Frontu Pracy“, obwieścił światu 
za pośrednictwem dziennika wie- 
czornego „Evening Standard“, iż 
zamierza On zaprosić przewódców 
angielskiego ruchu robotniczego, 
w tej liczbie także generalnego se- 
kreiarza Związków Zawodowych, 
tow. Waliera Citrine'a, na kongres 
organizacji „Siła przez radość”, 
który odbędzie się w czerwcu rb, 
w Hamburgu. 

Prasa hitlerowska, donosząc o 
tym zamiarze dr. Ley'a, pisze, że 
chodzi o to, by angielskim działa- 
czom związków zawodowych oraz 
arlamentarzystom z Partii Pracy 
dać sposobność zobaczenia na wia 
sne oczy niemieckich urządzeń 

cznych i tego wszystkiego, co 
dla niemieckiego robotnika uczy- 
niono pod rządami „Hitlera, 

Tow. Walter -Citrine nie omie- 
szkał odpowiedzieć zaraz dr. Łe- 


yowi. 
zwrócili Si 


z zapytaniem, co sądzi o tym za- 
proszenin, 

Tow, Citrine odpowiedział, że 
jest śmieszną rzeczą proponować 
komu wyjazd do kraju, w którym 
robotalcy nie mogą się swobodnie 
wypowiedzieć, Front Pracy uważa 
Citrine za organizację państwową, 
na którą narzucono płaszcz zawo- 
dowości, 

Dalej oświadczył Citrine, że w 
imieniu międzynarodowego ruchu 
zawodowego protestował prze- 
ciw uciskaniu partyj politycznych 
iprzeciw prześladowaniu żydów. 


Wielu jego osobistych przyjaciół | 


tylko dlatego siedzi w obozach 
koncentracyjnych, iż należeli do 
związków zawodowych. W tym 
stanie rzeczy zapraszanie na zba- 
danie warunków pracy w Niem- 
czech, to czyste drwiny, 

Odmówił również wyjazdu do 
Niemiec przewódcą frakcji parla- 


skorzystał on z tego, że |mentarnej Partii Pracy, który po- 
ię do niego dziennikarze | dobne zaproszenie otrzymał, 


Gospodarka rabunkowa drze. 
wem przynosi rocznie 27 milionów 
metr., potrzeba jednak 45,5 do 48,5 
milionów. -Niedostatek 21,5 min. 


gromadzi się „domowym“ . sposo» |. 
bem, przez zbieranie odpadków, 


przez zakaz zbierania w lasach 
pniaków, zakaz robienia opakowań 
z drzina. 

Byłoby przesadą—piszą „Spra. 
wozdania”* twierdzić, 


noszą mnóstwo dowodów, któ. 
rych z braku miejsca powtórzyć 
nie możemy. Jednym z jaskra. 
wych dowodów tego kryzysu żyw. 
nościowego jest fakt, że obok za. 
razy pyska i racic grasuje też 0- 
becnie dżuma świńska. Włościa. 


zwykłego pokarmu daje się św:. 
niom odpadki z gospodarstw 
miejskich, Świnie korzystają tu 
z „pomocy żywnościówej", prze- 
widzianej w czterolatce, ale zdy- 
chają na tej „pomocy“. 

Jeszcze w r. 1932, roku kryzy. 
sowym, Niemiec spożywał śred- 
nio 138 jaj, a w r. 1936 już tyiko 


85%. Brak paszy zmusza do o- 
graniczenia hodowli kur, 


skargi o braku jaj. 


rozczulenia i zachwytu nad total- 
no - korporacyjnym tworem (czy 
też potworem). Uprzejme i z regu- 
ły prawdomówne agencje urzędo- 
we nie omieszkały rozgłosić na 
cztery świata strony dekoracyj- 
nych szczegółów tego plebiscytu: 
zadekretowano więc w dniu głoso- 
wania „święto narodowe", były 
flagi i sztandary, pochody wojsko- 
we i cywilne, marsze do lokali wy 
borczych ze śpiewami, muzyką i— 
bodajże — tańcami, Po tak rado- 
śnie i szczęśliwie odbytym plebis- 
cycie, szalejąca z entuzjazmu lud- 
ność „rozpalała na wzgórzach 0- 
gniska”, dając i w ten sposób u- 
pust państwowo ~ twórczym unie- 
sieniom.. Nie są to wprawdzie 
pomysły oryginalne rumuńskie, ale 
mniejsza o to. 


Wielomówne i prawdomówne 
agencje urzędowe pominęły jednak 
w sążnistych opisach jeden maleń- 
ki szczególik: oto — głosowanie 
było— jawne, a głosujący przeciw 
konstytucji musieli na specjalnych 
listach składać własnoręczny pod- 
pis wraz z adresem. Ten komen- 
tarz. jest przecież. niezbędny do 
zrozumienia charakteru i znaczenia 
plebiscytowego widowiska. 

Ale mimo to, znalazło się w Ru- 
| munii zgórą 5.000 osób, które gło- 
| sowały jawnie przeciw „epokowej“ 

konstytucji. 5.000 bohaterów, jak 
na jeden kraj — to jednak wcale 
nie mało. Zaś około pół mihona 
obywateli wstrzymało się całkiem 
|od głosowania. W danych warun- 
| kach I to jest rodzaj odwagi, choć- 
by tylko połowicznej i niedosko- 
nałej, Z tymi więc uzupełnieniami 
można przyjąć do wiadomości wy 
niki rumuńskiego plebiscytu. 


Nowa konstytucja rumuńska — 
według opinii jej autorów — jest 
dziełem „epokowym*, Możliwe. 
Ale w naszej epoce — nie wolno 
tego zapominać — żywot dzieł 


Tajemnica 12 dni Rumuńska sielanka 


| „spokowych” bywa przeważnie 
| bardzo krótki. Pożyjemy — zoba» 
, czymy. 


Dzieje 
'ednego wyroku 


Tow. Józej Machay, działacz 


. P. 5. w Baranowiczach, b. le 
gionista, został 


skazany przed 


dwoma dniami na trzy łata wię: ` 


zienia za... obrazę starosty. Obra" 
zy tej tow. Machay miał się do 
puścić, zeznając w charakterze 
oskarżonego w zgoła innej spra» 
wie przed Sądem  Apelacyjnym 
w Wilnie w dn. 21 maja 1937 r. 
l w tamtej sprawie (ściśle poli- 
tycznej) tow. Machay otrzymał 
wyrok, skazujący go na trzy lata 
więzienia; Sąd Apelacyjny wy 
rok POTROIJŁ w stosunku do po" 
przedniego wyroku Sądu Okre 
owego. 


+% 
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Sąd grodzki w Baranowiczach 
(p. sędzia Kowalski) zastosował 
wobec  skazenego areszt bez- 
względny, jako środek zapobie: 
gawczy, CHOLIAŻ PROKURA- 
TOR TAKIEGO WNIOSKU NIE 
ZGŁASZAŁ. 

Mamy nadzieję, że wyższe in 
stancje sądowe zmienią te decy: 
zje. * UW é 


t 


L. T. 


Bardzo złe przyzwyczajenia 


Na Śląsku już się zaczyna... 
P. p. przedstawiciele lokalni 


że Niemcy | „OQzonu* wkraczają na teren fa- 
głodują. Chcąc być obiektyw. | bryk, kopalń i hut; wciskają ro- 
nym, trzeba stwierdzić, że Niem. | botnikom do rąk odnośne dekla- 
cy odczuwają brak ważnych środ|racje; później jest mowa o mo 
ków żywności. Na potwierdzenie | żliwych redukcjach „z powodu 
tego braku „Sprawozdania* przy- | reorganizacji“ i t. d., it. p. 


Robotnicy i pracownicy znają 
od lat te metody.. oddziaływa* 
nia. B. B. W. R. był tu mistrzem. 
Niby nic... Niby nic.. Od łyczka 
do rzemyczka. Potem nacisk dy- 
rekcji... Znamy to, mamy aż nad- 


nie "un:czę ją tym, że zamiast | to dobrze. 
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Z malarstwa 


Trzeba zlikwidować z punktu 
próby powrotu do starych metod 


Kierownictwo „ozonowe* na 
Śląsku składa się z doświadczo* 
nych działaczy dawnego BBWR., 
z sekretarzy i działaczy „rozła 
mowców* ZZZ. oraz z sekretarzy 
i działaczy ZZP. Zaczymają gó 
rować stare 

bardzo złe przyzwyczajenia 
okresu B.B.W.R. 

Wartoby je przerwać zawczam 
zanim nie nastąpi odruch zdecy- 
dowany przeciwko demoralizo- 
waniu sposobami nacisku pol 
skiego życia zbiorowego. 

Gen. Skwarczyński nie może— 
z pewnością — pochwalać takich 
środków... „agitacyjnych'*. 


Bieżące wystawy w Paryżu 


Paryż, w lutym. 
W „Orangerie“ otwarto, w miej 


Wystawiono obrazy, znajdują» 


a zejce się we Francji, ponieważ więk 
wszystkich stron kraju dochodzą |szość płócien Goy'i — i to naj- 


lepszych — jest w Hiszpanii, — 


Chleb — skarżą się w Berlinie | wystawa więc nie daje pełnego mM 
— jest teraz bardzo zły. Chlep. [obrazu twórczości 
kupiony zrana, kruszeje w potud- | Niemniej 


tego artysty. 
widzimy parę płócien 


nie i rozpada się. Chleba nie moż | pierwszorzędnych. 


na już krajać, Ze Śląska piszą o 
„płynnym chlebie”, 


woli) się odśpiewaniem dwuch 
pieśni. 


W szkołach niemieckich usunięto 
z chronologiz wyjaśnienia „przed 
Chrystusem“, „po narodzinach Chry- 
stusa', lub „Anno Domini" (A. D.). 

Zamiast tych obiaśniających do. 
datków, używa się tam teraz nowych, 
| mianowicie: przed obliczaniem czasu 


Á 


Wspanialy, na najwyższym po- 
ziomie malarskim, pełny wyrazu 


O tych wszystkich rzeczach Hi. |— jest wielki obraz figuralny. 
tler. nie mówił, Prawdziwy par. | Dalej — parę znakomitych portre | t" 
lament zmusiłby jego i Goeringa | tów, specjalnie portret męski. Wy 
i Darre'go do wypowiedzenia się. | stawiono też kilka prac uczniów 
Ale obecny t. zw. Reichstag zado- |Goy'i — te słabsze. 


Wystawa, mimo swej  niepe?. 
| ności, jest doskonała i zrobiła 


Hitlerowcy usunęli Chrystusa 


(vor Zeitrechnung) i od obliczanta 
czasu (nach Zeitrechnung). Tak np. 
„Juliusz Cezar zbudował most nad 
Renem w 55 roku przed obliczamiem 
czasu“. 

Dużo się dzieci nauczą z tej hitle” 
rowskiej „poprawki historycznej”! 


wielkie wrażenie, gdyż w Pary» 
żu Goy'a jest reprezentowany za» 


118, od 1936 zaś do 1937 liczba | sce niedoszłej do skutku wystawy |ledwie paroma pracami w Lu. 
kur spadła z 88% milionów do 'hiszpańskiej—WYSTAWĘ GOYHi. 


wrze. 
Wystawa SURREALISTÓW 


w Galerie Gazette de Beaux Arts 
— zakrojona na wielką skalę, bar 
dzo reklamowana — miała być 
czym były pierwsze wysta. 
wy impresjonistów. Pomimo ko- 
tosalnego napływu ciekawych na 
„vernissage“ wystawa zawio0. 
dła, Zdaje mi się osobiście, że 
SURREALIZM jest zbyt „uducho- 
wiony“, żeby mógł mieć rację by- 
w małarstwie. 

Zapobiegliwość, z jaką gospo- 
darze starali się zaskoczyć widza 
(nie brak kałuży na środku sali!) 
zakrawa zresztą bardzo na hum- 
bug. 

Galerie Bernheim Jeane urzą. 
ziła wystawę VIEILLARDA (pra 
ce od 1900 — 1915 r.). Obrazy 
te, to przeważnie portrety w tye 
powych wnętrzach mieszczan. 
skich.  Nieciekawe te tematy 


` 


' namalowane są z taką prawdą, a- 


zarazem  finezją malarską, że 
| można zaliczyć Vieillard'a do naj 
lepszych malarzy naszej epoki. 
O otwartej tu niedawno wysta. 
wie anty.hitlerowskiej napiszę 0- 
sobno. (Ż.). 


Str. 


å 


Podwójna rola gen. Skoblina | Zgon Gabriela d'Annunzio 


Carski generał w służbie G. P. U. 


Sprawa zaginięcia przewódcy emi 
rgantów rosyjskich we Francji, gen. 
Miliera weszia nieoczekiwanie na no 
we tory. Adwokaci, reprezentujący 
interesy rodziny gen. Millera, po kil 
kumiesięcznych własnych poszuki- 
waniach, dostarczyli francuskim wia 
dzom sądowym, jak i prasie, szere- 
gu. interesujących danych. Według 
tych danych, zdaje się nie uleguć 
wątpliwości, iż gen. Skoblin, oskar- 
żony wraz ze swą źoną śpiewaczką 
rlewicką o zorganizowanie porwa- 
nia gen. Millera, występował wd 
dłuższego czasu w podwójnej roli: 
jako agent, działający równocześnie 
na rzecz emigracji rosyjskiej i Kzą- 
du sowieckiego. Informacje, podane 
przez prasę francuską, odsłaniają 
interesujące kulisy zarówno działal- 
ności rosyjskiej organizacji emigra- 
cyjnej, jak również GPU. wśród emi 
gracji rosyjskiej za granicą. 


Gen. Skoblin, który — jak wiado 
moe — zniknął po porwaniu gen. Mi! 
lera, stać miał na czele wywiadu or 
ganizacji emigrantów. Wywiad ten 
dzielił się na dwa działy: pierwszy 
pod nazwą „Linia wewnętrzna* miał 
za zadanie nadzorowanie wewnętwz- 
nego życia politycznego emigracji 
rosyjskiej we wszystkich krajach, 
Dział drugi pod nazwą „Linia zew- 
nętrzna* miał za zadanie organizo- 
wanie wywiadu na terenie ZSRR. 

Adwokaci rodziny gen. Millera wy 
kacują francuskim władzom sado- 
wym, Że wszyscy emisariusze, któ- 
rych Skoblin wysłał do Rosji Sowiec 
kiej, celem’ organizowania centrów 
oporu czy też zamachu, wpadali o- 
drazu na granicy sowieckiej w ręce 
GPU. Jest te jeden z zasadniczych 
dowodów współpracy gen. Skoblina 
z Sowietami. 


Skoblin — jak podaje „Le Jour- 
nłą'*—zdołał zająć tak wysokie sta- 


nowisko w łonie emigracji rosyj- 
skiej, dzięki obłetnicom  odbudowa- 
nia na nowo całej tajnej dziaialno- 
ści antysowieckiej, a przede wszyst- 
kim łączności między emigracją i 
eiementami opozycyjnymi na tere- 
mie Sowietów. Organizacja wywia- 
jowcza pod nazwą „Linia zewnętrz- 
aa“ była bowiem dalszym  ciągiera 
tajnej organizacji uysmcyjnej „zaj 
aa służba dia Rosji“, założonej przez 
Kutiepowa, a która na skutek zagi- 
nięcia swego szefa, poczęła się chy 
ić do upadku. Po perwaniu gen. Ku 
tiepowa, organizacj; wywiadu emi- 
zracyjaego na terenie Sowietów 
Jrzejął gen. Dragomirow, nastę; ie 
gen. Abramow, rezydujący na Bałka 
aach, a ostatnio właśnie gen. Sko- 
blin. Wysłanie emisariuszy na teren 
Sowietów odbywać się miało drogą 
przez Rumunię, albo drogą na Pra- 
go Czeską. 

Gen. Skoblin zdołał zdobyć zaufa- 
nię gen. Millera obietnicą reorgani- 
zacji akcji dywersyjnej na terenie 
Sowietów. Ostatnie spotkanie, na 
które udał się gen. Miller, a z któ- 


na. List ten pokrzyżował zamiary 
Skoblina, zmuszając go z kolei da 
zniknięcia z terenu emigracji i z te 
renu frańcuskiego, a prawdopodob- 
nie do schronienia się na terenie Nu 
wietów, 


W GARDONE NA RIWIERZE 
WŁOSKIEJ ZMARŁ WE WTO. 
REK WIECZOREM GABRIEL 
D'ANNUNZIO, ZNAKOMITY POE 
TA WŁOSKI. 


D'Annunzio urodził się w Franecavil- 
le a Mare w prow. Pescara. Naukę po- 
bierał naprzód w domu, a następnie w 
kolegium. Mając lat 16 pisze swe pierw- 


przygotowują oiensywę 


Pomimo, że komunikaty po- 
wstańcze z ostatnich dni odzna. 
czają się niezwykłą  lakoniczno. 
ścią, zdaje się, że powstańcy przy 


gotowują obecnie wielką ofensy 
wę. Wielkie ilości dowożonej am. 
nicji wskazują na to, że orensy 
wa rozpocznie się wkrótce. (PA, 


Czy prez. Benesz 


Spoika się Z 


Jak. się dowiaduje „Voelkischer 
Beobachter“ z miarodajnego źró- 
dła, prezydent Czechosłowacji Be. 


rego już nie wrócił, było zorganizo- |nesz wyraził przed paru dniami 


wane przez gen. Skoblina, celem zet 


knięcia gen. Millera z agentem, któ |; Henleinem, 


ry potwierdzić miał poważne rezul- 
taty akcji Skoblina na tere:'2 No- 
wietów. Dane, dostarczone prasie 
francuskiej i wladzom sądowym 
przez adwokatów, zdają się potwier 
dzać w całej pełni podejrzenia o por 


życzenie osobistego spotkania się 
przewódcą stron. 


Premier. Chamberlain w odpo. 


Henieinem? 


nictwa Niemców sudeckich, aby 
na podstawie memorandum, zreda. 
gowanego przez to stronnictwo, 
omówić zasadnicze postulaty Nien. 
ców sudeckich w Czechosłowacji. 


Wątpliwości Chamberlaina 


metody zdrady przez bandę tu. 


waniu gen. Millera z polecenia £Zem | wiedzi na interpelację w sprawie |pieżców brytyjskich, którzy prze. 


tów Rządu sowieckiego. 


Porwanie | niedzielnego przemówienia 


to miało umożliwić gen. Skoblinowi, Queipo de Llano w La Linea, w 


zaufanemu człowiekowi GPU., obję- 
cie po gen. Millerze naczelnego sta- 
uowiska wśród emigracji rosyjskiej. 
Niestety, ostatni list, jaki napisał 
gen. Miller, a który dostał się do 
rąk jego przyjaciół już po jego znik 
nięciu, dawał . wyraz  podejrzeniom 
co do dwuznacznej roli gen. Skobli- 


EIES TE KONZE TRESC PORTA WY TY PROZA D EE POBÓR COTY OCZREW FR 


Konferencja morska trzech mocarslW 


w Londynie 


W: piątek o godz. 17-ej w Foreign 
Office rozpoczęły się rokowania w spra 
wach morskich pomiędzy przedstawicie- 
lami W. Brytanii, Francji i Stanów 
Zjednoczonych. Rokowania. te` pozosta: 
ją'w związku z odmowną odpowiedzią 
Japoniii na noię trzech mocarstw, do- 
tyczącą budowy krążowników, liczą 
cych ponad 35.000 ton. Pierwsze rozmo- 
wy miały charakter informacyjny. W ra- 
zie, gdyby którekolwiek z trzech mo- 


carstw powołało się na klauzulę ochron- 
ną, niezwłocznie nawiązane zostałyby 
rokowania, przewidziane przez traktat 
z 1936 r. Dopiero po upływie trzech 
sygnatariusze traktatu po 
zawiadomieniu wszystkich 


miesięcy 
uprzednim 
zainteresowanych stron, mogliby przy- 
stąpić do budowy okrętów, których *o- 
przewyższałby normy, ustalone 
(PAT). 


naż 
przez traktat. 


tbuticy za niepocległaścią Austri 


Na poniedziałkowej konferencji | rzem Schuschniggiem. 


mstałtowców w Wiedniu przemó- 
wił do zebranych robotników Se- 
kretarz stanu Watzek, nawołując 
świat robotniczy do wspólpracy 
dla obrony niepodległości Austrii 
w ramach istniejących reprezen- 
tacji robotniczych stanowych. Na 
zgromadzeniu robotników przemy 
siu drzewnego oświadczył! prezes 
związku zawodowego Staud, że 
robotnicy stoją zwarcie zą kancle 


W odpowiedzi na demonstra- 
cję narodowych „socjalistów“ w 
Leoben, które się zakończyły wy- 
wieszeniem chorągwi  hitlerow- 
skiej ną tamtejszym starostwie, 
przybyżo w poniedziałek do Leo- 
ben 10 tys. robotników z sąsied. 
nich miejscowości przemystowych, 
którzy demonstrowali przeciw na- 
rodowym „socialisiom”* i za nie- 
podległością Austrii. (ATE). 


Czy to pretekst 


do wkroczenia do Austrii? 


BERLIN (PAT) — „Nationa' 
Ztg.' donosi w koresponcenc; 
z Wiednia, że do referatu narodo 
wo-politycznego Frontu Ojczyz- 
nianego wpłynął szereg skarg 
t. zw. kół narodowych w sprawic 
napaści marksistów na osoby, no 
szące odznaki ze swastyką, lub 
pozdrawiające się podnoszeniem 
ręki. M. in. żołnierze szybkiej zmo 
toryzowanej dywizji, odkomende- 


Zgon gdańskiego antykitierowta, 


W Gdańsku zmarł b. senator gdań 
ski i poseł dr. Blavier. 

Był on długoletnim prezesem 
związku gdańskich wałścicieli nieru 
chomości i wydawcą organu prago- 


rowani z powodu rozruchów do 
Grazu, mieli jadąc przez miasto. 
wznosić okrzyki: „Niech żyje Mo. 
skwa* oraz witać przechodniow 
podniesieniem  zaciśniętej pięści 
Miało podobno nastąpić również 
— jak donosi dziennik — kilka 
wypadków zwolnienia robotników 
z fabryk za udział w demonstra- 
cjach narodowo - „socjalistycz- 
nych“. 


wego związku „Die neue Zeit“ 

Dr. Blavier był przeciwnikiem na 
rodowych „socjalistów“, którzy osa- 
dzili go w areszcie ochronnym, pc 
czym złożył swój mandat poselski 


którym zagroził Anglii odebra- 
niem Gibraltaru, oświadczył w 
Izbie, że polecił konsulowi angiel 
skiemu w Gibraltarze zbadać 
autentyczność tego przemówienia. 
W zależności od: wyniku badania 
Rząd angielski  przedsięweźmie 
odpowiednie kroki, (ATE). 

Gen. Queipo de Liano potrak. 
tował Gibraltar jako ukradziony 
przez Anglików od. Hiszpanii. — 
„Gibraltar zrabowany nam. został 
— mówił — przy. zastosowaniu 


gen. | kupili nasz Rząd i w ten sposób 


opanowali tę drogą nam skalę, 
która zawsze była, jest i będzie 
hiszpańską. Gibraltar  udzieia 
obecnie schronienia przestępcom 
i korsarzom, ale niedługo oswo. 
bodzimy go od tych złoczyńców 
i przekażemy go prawomocnym 
posiadaczom, prawdziwym Hiszpa. 
nom“. 

Za pomocą głośników przemów 
włenie gen. Queipo de Llano słu. 
chać można było również po stro. 
nte gibraltarskiej granicy brytyj. 
sko»hiszpańskiej. 


Rozmowy polsko-angielskie 


LONDYN (PAT) — Ambasa. 
dor Raczyński przyjęty był we 
wtorek przez lorda Halifaxa. Byto 
to pierwsze - oficjalne zetknięcie 
się ambasadora R. P. z nowym 
ministrem Spraw Zagr. W. Bry 


tanii. W toku półgodzinnej roz. 
mowy ambasador Raczyński 1 i0.t 
Halifax dokonali wymiany posta 
"dów na temat obecnej sytuacj 
międzynarodowej. 


Strajk hotelowy w Nicei 


NICEA (PAT) — Konflikt w] hotelu poczyniły zarządzenia, by 


przemyśle hotelarskim rozszerza 
się. Strajk obją? 10 hoteli, wśród 
których znajduje się „Hotel An. 
g elski“, w którym mieszka król 
szwedzki. Prefektura i dyrekcja 


Rabuncek 45 


We wtorek przed poiudniem ua |pyra narzędziem w głowę. 


powracającego z- Banku Polskiego 
woźnego oddziału Powszcehnego Ban 
ku Związkowego w Białej, napali 
przed wejściem do tego banku nie- 
znany osobnik, który uderzył go tę- 


król nie odczuł skutków strajku. 
W jednym z hoteli, gdzie pracov 
nicy: chcieli porzucić pracę, . do. 
szło do drobnych zajść. 


tys. złotych 


Woźny 
stracił przytomność i upadł na zie- 
mię, z czego skorzystał rabuś, za- 
bierając teczkę, zawierającą około 
15.000 złotych. 


i gen. Wł. Maxymo 


We wtcrek odbył się w War 
szawie pogrzeb Włodzimierza: 
Maxymówicza . Raczyńskiego, ge 
nerała brygady, dowódcy broni 
pancernych, prezesa cady admini- 
strecyjnej państwowych zakładów 
inżynierii. 

Na miszy byli p. marszałek 
Śmigły - Rydz, członkowie rządu, 
attaches wojskowi państw ob- 
cych, generalicja z inspektorami 
armii, gen. Sosnkowskim i gen. 
Berbeckim. Delegacje wojskowe. 

Na mogile złożono wieńce od 
pana prezydenta R. P. prof. 
Mościckiego, pana Marszałka Śmi 
głego - Rydza, p. Premiera i in. 

Gen. Włodzimierz Maxymo: 
wicz-Raczyński odznaczony był 
orderem „Virtuti Militari“, Krzy* 
żem Niepodległości, Czterokrot* 


Ostatnie depesze i wiad 


wicz-Raczyńskiego 


nym Krzyżem Wałccznych, orde- 
rem „Odrodzenia Polski*, Złotym 
Krzyżem Zasługi i szeregiem in" 
nych odznaczeń. 


Kidnaperzy 
znowu grasu,ą 


Syn jednego z najbogatszych 
nowojorskich adwokatów kilkuna- 
stoletni Piotr Levine został porwa- 
ny przez nieznanych sprawców w 
czasie powrotu ze szkoły. Ojciec 
porwanego chłopca otrzymał we- 
zwanie do złożenia okupu w wy- 
sokości 60 tys. dolarów, w 'prze- 
ciwnym bowiem razie syn jego zo 
stanie zamordowany. 


DDENORNNZZZ ZZ RAA 


omości na czele numeru 


sze wiersze, zdradzając już niezwykłe 
opanowanie formy. W chwili opuszeza- 
nia kolegium, miał już w swym dorob- 
ka poetyckim dwa tomy poezji. Jako 
20-letni młodzieniec zaślubia Marię Har- 
douin i ma z nią trzech synów. Koło 
r. 1889 wydaje trylogię „Opowieść ró- 


ży“. Następnie ukazuje się powieść 
„Vergini delle rocce il fuoco“. W roku 
1897 debiutuje jako autor dramatyczny 


sztuką p. t. „Il sogno di una mattina 
di primavera“, pisząc następnie „Citta 
morta“, „La Gioconda*, „La gloria“ 
ete. We wszystkich tych sztukach głów 
ne role kreowała słynna  tragiczka 
Eleonora Duse. 

Władając zi. xomicie językiem fran- 
cuskim, pisze po francusku „Le mar- 
tyre de saint Sebastian* „La pisanolla 
ou la mort par fumee* i in. 

Niezależnie od swej pracy literackiej. 
której nigdy nie przerywał, interesował 
się żywo d'Annunzio polityką. W roku 
1897 wybrano go posłem. W okresie 
wojny zrodził się w znakomitym pisa- 
rza człowiek czynu. W maju 1915 r. 
wygłasza we Włoszech gorące przemó- 
wienie na rzecz interwencji włoskiej. 
Na początku wojny zaciąga się w sze- 
regi armii jako oficer jazdy i wyrusza 
na front. Przechodzi następnie do służ- 
by lotniczej. W r. 1916 zostaje raniony 
w oko. Po 7-miesięcznej kuracji po- 
wraca na front. Widząc tylko jednym 
okiem, zdobywa najwyższe ordery woj: 
skowe. W. r. 1916 dokonywa słynnego 
łota nad Wiedniem, rozrzucając ode- 
zwy do ludności. 


W r. 1919 d'Anmumzio na czele legii 
ochotniczej wkracza do Fiume, które 
traktat w St. Germain odebrał Włochom 
i zajmuje miasto. Stawiając świat wo» 
bec faktu dokonanego, obejmuje tam 
władzę dyktatorską, którą sprawuje de 
grudnia 1920 r., t. j. do chwili wkroczee 
nia do Fiume regularnych wojsk wło» 
skich. D'Annunzio wycofuje się do swej 
posiadłości nad jeziorem Garda, którą 
w r. 1923 ofiarował państwu włoskie» 
mu i która uznana została następnie za 
włoski pomnik narodowy. 

Lata powojenne poświęcił poeta na 
wykańczanie, uzupełnianie i korygowae 
nie swych ostatnich prac, wydające m. 
in. „Nocturno'*, gdzie opisuje przeżycia 
własne w okresie czasowej ślepoty. Bie» 
sze poza tym udział w życiu publicz 
aym. W pierwszym okresie rządów fae 
szystowskich kieruje przez czas pewien 
iederacją robotników portowych. i 

W roku ubiegłym mianowany zostaje 
prezesem akademii włoskiej na miejsce. 
opróżnione po śmierci Marconiego. 

W użnaniu zasług d'Annunzia w dzie» 
ie przyłączenia Fiume do Włoch otrzyv 
muje dożywotni tytuł księcia de Monte 
Nevoso. | 


Na Zamku 


Pan Prezydent Rzeczypospolitej przy” 
jął we wtorek pepołudniu p. mimistra 
Rolnictwa i Reform Rolnych J. Ponia- 
towskiego. 


ZZ AC 


Przed pogrzebem 
Wi. Grabskiego aj 


Pogrzeb b. premiera i ministra Skar- 
bm prof. Władysława Grabskiego odbę- 
dzie się jutro ow Warszawie z katedry 
św. Jana po nabożeństwie, które cele- 
borwać będzie o godz. 10 rano kardy- 
nał Kakowski. 

” 
| Pan Prezydent Rzeczypospoli: 
tej wysłał do pani Katarzyny 
Grabskiej następującą depeszę 
kondolencyjną: 

„Jaśnie Wielmożna Pani Kata 
rzyna Grabska w/m. 

Głęboko wzruszony wiadomo- 
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PNS 
KOMPLIKACJE W HOKEJOWYCH 
MISTRZOSTWACH POLSKI. 

Polski Zw. Hokeja Lodowego otrzy- 
mał wiadomość od okręgu pozmańskie- 
go, że AZS. Poznań właściwie nie jest 
jeszcze mistrzem okręgu, gdyż pozosta- 
ła jeszcze do rozegrania decydująca 
rczgrywka z Warią. 

Zwycięzca tego spotkania ma jeszcze 
rozegrać ponadto dwa mecze z mistrzem 
Pomorza, Sokołem (Grudziądz). 

Sytuacja komplikuje się znacznie, 
gdyż już w sobotę w Krynicy mają się 
rozpocząć finały o . mistrzostwo Polski. 

O ile zatem mistrzostwa Poznania nie 
będą ukończone, wtedy przypuszczalrie 
3okół Grudziądz przejdzie do finałów 
walkoverem, 

Dotychczas wyłonieni zostali czterej 
finaliści „a mianowicie Polonia war: 
szawska, Warszavianka, Czarni lwo- 
sey i Dąb katowicki. Ponadto dojdzie 
jeszoze Cracovia, której pozostał do ro: 
zegrania jeden jeszcze mecz, a miano: 
wicie z Ukrainą (w pierwszym meczu 
wygrała Cracovia 4:0 we Lwowie). 

Jak się ostatnio dowiadujemy, w Kry 
nicy pogorszyły cię znacznie warunki 
atmosferyczne, wobec czego Trozpoczę: 
cie mistrzostw w nadchodzącą sobotę 
nie jest jeszcze całkowicie pewne. 


PIŁKA_NOŻNA 


JSTALONA WAGA PIŁKI DO GRY 
* W PIŁKĘ NOŻNĄ. 


Międzynarodowa federzcja piłkarska 
ustaliła ostatnio, że waga piłki do gry 
w piłkę nożną winna wynosić (na po: 
ozątku zawodów) od 396 do 453 gra- 
mów. W związku z tym zarząd PZPN 
wydał polecenie do klubów ścisłego 
przestrzegania tej wagi. 


TENIS 


PIERWSZE WYNIKI POLSKICH 
RAKIET W MONTE CARLO. 


W Monte Carlo rozpoczął się wielki 
międzynarodowy turniej tenisowy z U 
działem polskic rakiet. 

W grze pojedyńczej panów w pierw- 
szej rundzie Hebda pokonał Segestrale 
6:1, 6:1, Tłoczyński odniósł zwycięstwo 
nad Martinem 6:0, 6:2, a Spychała 
prz:grał z Shayes 7:5, 3:6, 7:9. 

W grze pojedyńczej pań Jędrzejow- 
ska wygrała z Worral 6:2, 6:0. 

W zawodach o puchar Butlera para 
polska Tłoczyński 


*TOSEAZ 


> WIADOMOSCI SPORTOWE =) 


ścią o zgonie á. p. Władysława 
Grabskiego, wielce zasłużonego 
męża stanu oraz znakomitego 
uczonego i pedagoga, proszę. Par 
nią o przyjęcie wyrazów mego 
szczerego współczucia. 
Ignacy Mościcki”. 
= Ą 
P. Premier Sławoj - Składkowski, p. 
marszałek Senatu Prystor, p. marszałek 
Sejmu Car, p. wicepremier Kwiatkow= 
ski wysłali depesze kondolencyjne do 


wdowy po Władysławie Grabskim. 


TE ZSAPĘCZ 


wspunaaiej 3-godzinnej walce pokonała 
parę Ritchie — Shayes 2:6, 3:6, 6:6. 
7-3, 020. J 
LOSOWANIE ROZGRYWEK TENISO. 
WYCH O PUCHAR KRÓLOWEJ 
MARII. 

W Białogrodzie odbyło się losowanie 
rozgrywek tenisowych o puchar królo- 
wej Marii jugosłowiańskiej dla pań. 
Rozgrywki odbywać się będą według 
regulaminu spotkań męskich o puchar 
D visa. Losowanie wypadło następują: 
co: 

w maju: Włochy — Austria, Czeche- 
słowacja — Jugosławia; 

w czerwcu: Polska — zwycięzca me- 
czu Czechosłowacja —- Jugosławia oraz 
zwycięzca meczu Włochy — Austria 
przeciwko Węgrom; 

do 10 września — finał o puchar. 


BOKS 


PRZED WYPRAWĄ POLSKICH 
BOKSERÓW DO FINLANDII 
I ESTONII. 


Zarząd Polskiego Związku Boksen 
skiego zajmował si ęna wozorajszym po 
siedzeniu sprawą ustalenia reprenzetacji 
na zowody bokserskie Polska — Fim- 
landia i Polska — Estonia. Skład ne.» 
szej reprezentacji jeszcze nie został de- 
finitywnie ustalony. Przypuszezal nie w 
wagach dalszych przewidziany jest start 
Polusa, Woźniakiewicza, Kajnara, wzglę 
dnie Kolczyńskiego, o ile kontuzja rę: 
ki zostanie wyleczona. Miejsce Chmie- 
lewskiego zajmi» Pisarski. W półcięż. 
dynymi kandydatami 
są Szymura i Piłat. 

MISTRZOWI BOKSERSCY 
POMORZA. 


W Gdyni rozegrane zostały bokserskie 
mistrzostwa okręgu pomorskiego. Ty» 
tuły mistrzowskie zdobyli zawodnicy 
następujący: waga musza: Cynamon 
(Gdańsk), waga kogucia — Wojsławski 
(Gdynia), waga piórkowa —  Biange 
(Glańsk), waga lekka — Plucik (Gedy- 
nia), waga półśrednia — Wasiak (Gdy- 
nia), waga Średnia — Budrewicz (Gdy 
nia), waga półciężka — Karolak (Gdy- 
nia), waga ciężka — Węgrowski (Gdy- 
nia). 

KOMISARZ WILEŃSKIEGO OKRĘGU 
BOKSERSKIEGO. 

Komisarzem y ileńskiego Okr. Związe 

ku Bokserskiego mianowany został mjr. 


y 


Spychała »o Mierzejewski. 


Z Górnego Ślaska 


Jak różni kombinatorzy wyzyskują biedotę 


wsi 


do zakazanych interesów 
Chłopak wiejski jako przemytnik sacharyny 


+ ż Graniczna przy- 
z;Sląka Straż G dącego io 


trzymała w Załężu ja ; 
rowerze mieszkańca Zawoji 
Wadowickiem, Michała Zemlika, 
przy którym w czasie rewizji Osv- 
bistej znaleziono ukryte Na = 
10 półkilogramowych paczek - 
krotnej sacharyny krystalicznej. 
W trakcie przeshuchiwań Zem. 
lik opowiedział swoją prawdziwą, 
a w każdym razie bardzo niczwy- 
kłą historię, za jakie korzyści Z0- 
stał zwerbowany do przemytu. 
Historia ta świadczy (dwie: 
0 -nędzy wsi w Żywiecczyźnie. 
Da., mianowicie przybył do 
matki Zemlika domokrążny han- 
dlarz wioskowy, a chcąc sprzedać 


w 


jej jakiś drobiazg, wdał się w pO- 
gawędkę, w czasie której zeszli na 
temat bardzo ciężkich warunków 
i braku jakichkolwiek zarobków. 


Echa morderstwa w Luboniu 


Wawrzyniec Nowak, morderca 
księdza Stanisława Streicha prze- 
bywa obecnie w więzieniu karno- 
śledczym przy ul. Młyńskiej w Po- 
znaniu. 

«Śledztwo rzuci niewątpliwie 
snop światła na motywy tego po- 
nurego czynu. 

Morderca, liczący obecnie 48 lat 
pochodzi z Lubonia, W młodości 
przebywał na emigracji w Niem- 
czech. Podczas wojny światowej 
walczył na froncie rosyjskim. W 
Rosji przebywał lat 12. Po powro- 
cie z Sowietów, pracował na Ślą- 
sku, poczem wyemigrował do 
Francji. W kwietniu roku 1936 po 
wrócił do kraju i zamieszkał w 
Luboniu u swego krewnego, Ja- 
kóba Sobczaka. ; 

W czasie badań — jak słychać 
— morderca nie okazał żalu ani 
skruchy. Stwierdził, że jest czło- 
wiekiem normalnym i, że zdaje s0- 
bie sprawę z konsekwencji swego 
czynu. « 

Według informacji „Dziennika 
Bydgoskiego“ umieszczono go w 
szpitalu więziennym. Z powodu 
odniesionych ran, grozi mu utrata 


oka. 
Ranny kościelny Krawczyński i 


RE 


Przy rozmowie tej handlarz obser 
rąbiącęgo na podwórzu 
Michała Zemlika i oświadczył, że 
da mu zarobek. Za cenę 10 zł. 
zgodził Zemłika do wyjazdu na 
własnym.. rowerze do. Katowic, 
gdzie w umówionym miejscu w 
Załężu miał otrzymać pakunek i 
przywieźć go do Zawoji. Jako za- 
liczkę, otrzymał 5 zł, zaś drugie 
5 zł. miał otrzymać po przyjeździe 
z Katowic. Do Katowic jechał ca- 


łą dobę, a ponieważ szkoda mu 
było pieniędzy — w drodze nic 
nie jadł, W umówionym miejscu 
w Katowicach oczekiwał go już 
ten hnadlarz, który go zwerbował 
w Zawoji i wręczył mu pakunek, 
nie wspominając, co się w nim 
znajduje. Wkrótce po tym chło- 
piec został przytrzymany przez 
straż graniczną. Handlarz oczywi. 
ścię zniknął bez śladu, a Zemłika 
osadzono w więzieniu, 


Wiadomości 


z calej 
Poiski 


SKAZANY ZA DEFRAUDACJĘ, | ściciela hotelu „Polonia“ Z. Woj- 


3.800 ZŁ. 

Trybunał orzekający sądu okr. 
we Lwowie rozpatrywał. sprawę 
Jana Stecyny, z Kamionki  Woło- 
skiej, który jako przewodniczący 
miejscowej Rady. szkolnej, . sprze- 
niewierzył 3.800 zł. z pieniędzy, 
Pi. aczónych na budowę  szko- 
y 


Stecynę skazano na półtora ro- 
ku więzienia.z zawieszeniem Wy- 
konania kary. . . ; 
ARESZTOWANIE WŁAŚCICIELA 

HOTELU W TORUNIU 
W Toruniu aresztowano wla- 


uczeń Paczyński; umieszczeni z0- 
stali w szpitalu miejskim w Po- 
znaniu. 8 N 
Kościelny. usiłował, . jak wiado- 
mo, rozbroić mordercę, który 0- 
swobodził uzbrojoną rękę i strzee. 
lit- dwukrotnie, zadając lekki po- 
strzał w obojczyk. Mały. chłopak 
Paczyński otrzymał postrzał w po 
dudzie ikula uwięzła -w cięle... : 


Pogrzeb. zamordowanego: . księ-. 
czwartek, w/g 


Luboniu. i WIN 


Wypróbowanie nowego 


aparatu górniczego 


W tych dniach w kopalni do- 
świadczalnej w Mikołowie odbyły 
się próby: nowego polskiego apa- 
ratu ratowniczego „Lech”, paten- 
tu inż. St. Hermana. Próby trwały: 
3 dni i miały na celu zbadanie, 
czy aparat może być dopuszczony 
do użycia w górnictwie. Decyzję 
co do nowego aparatu  ratowni- 
czego wyda Wyższy Urząd Gór- 
niczy w Katowicach w  najbliż. 
szym czasie. ; j 

me 


daka pod zarzutem, dopuszczenia 
się poważnych przestępstw na 
szkodę skarbu państwa. 


ZDERZENIE 
DWUCH LOKOMOTYW 


Na dworcu w Samborze zderzy- 
ły się dwie manewrujące lokoma: 
tywy. Wypadku z ludźmi nie było. 


POLICJANT ZABITY W CZASIE 
INTERWENCJI 

Z Sanoka donoszą, że kilku 
pchnięciami = sztyletu w plecy zo- 
stał zraniony we wsi Basku po. 
stęrunkowy Sitkiewicz, który usi. 
łował zlikwidować zajście wśród 
gości weselnych. W pół godziny 
później policjant zmarł na skutek 
doznanych obrażeń. Na miejsce 
zbrodni przybył komendant P.P, 
z Sanoka, który wdrożył śledz. 
two. 
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Serce a 


Dziecko to skarb! Każdy naród, 
który dba o zdrowie społeczeń. 
stwa, musi przede wszystkim po. 
myśleć o dziecku. Dziecku nale. 
ży dać wszystko, co jest koniecz. 
ne dła zdrowego i pożytecznego 
jego rozwoju. 

Czy wszystkie dzieci polskie: 
mają odpowiednie warunki? 

Z wielkim smutkiem musimy 
przyznać, że jeszcze do tego bar. 
dzo daleko. Mimowoli nasuwa 
się porównanie: 

Na dalekiej Północy, w kraju, 
gdzie słońce prawie nie grzeje, w 
lodach zaklętej Szwecji, dzieci 
mają swoją wyspę zwaną „Barnes 
Oe“, na której urządzono wzoro- 
we internaty, szkoły, kolonie tet. 
nie i setki tysiecy biednych dzieci 
stałe korzysta z dobrodziejstwa 
tej instytucji. Powstała ona z 
drobnych składek całego narodu, 
dzięki inicjatywie jednego z wiel. 
kich przyjaciół dzieci. Fundusze 
na utrzymanie wyspy płyną nadal 
że zbiórek, urządzanych co roku 
na ten cel podczas „Dnia Dzieci' 
t wszyscy obywatele uważają na- 
łożony na siebie dobrowolny ka. 
racz za obowiązek. Wysokość 
zebranych sum często sięga milio. 
nów. 

O „milionach* trudno nam ma. 
rzyć, wystarczą drobne datki, ale 
złożone w porę. 

Pomoc zimowa dla biednej 
dziatwy to obowiązek każdego 
dobrego obywatela, który dba 6 
przyszłość narodu. 

Pomoc zimowa dla najbiedniej 
szych — bo pozbawłonych pracy 


ORADE CIARAN DARA SKORE: RETIR Ay 


Robotnicy popierajcie 
swoje pismo 


Tragedia bezrobotnego 


Trzeba zmienić system pomocy dla bezrobotnych 


cy Zimowej w Krakowie, Michał 


Wybory Zarządu 


W dniu 23 lutego b. r, odbyło 
się posiedzenie Rady Miejskiej m. 
Mławy celem dokonania wyborów 
viceburmistrza i ławnika  (bur. 
mistrz i dwuch ławników zostali 
wybrani w marcu ub. r.) Kandyda» 
tury wystawili: „Chrześcijański 
Biok Gospodarczy" („sanacja”) i 
P. PRS; 

W rezultacie głosowania kandy- 
daci P. P. S. otrzymali po 14 gło- 
sów, kandydaci „sanacyjni* po 9 


W gabinecie naczelnika Pomo. |wiozło Pogotowie Ratunkowe do 


nia Pomocy Zimowej. 


masz aga | 
esl maa e 


Masta w Mławie 


) 


P.P.$. ma trzech przedstawicieli 


głosów, przy jednym wstrzymują. 
cym się, 

Na viceburmistrza został wybra 
ny tow. Załęski z Łukowa, na ław 
nika tow. Władystaw Chrzan. 


Półtoraroczna walka robotni- 
ków miawskich o swych przedsta- 
wicieli w Zarządzie miasta została 
zakończona zwycięstwem robotni- 
ków, którzy na 5.ciu członków 
Magistratu posiadają trzech. 


dziecko 


— ło kwestia serca. Niech tam, 
gdzie to tylko jest możliwe, znaj. 
dzie się praca dla rodziców, to 
nie będzie więcej dzieci, które z 
płaczem domagają się odrobiny 
gorącego mleka lub ciepłej zupy. 

Niech apel do serc kobiet nie 
będzie pustym dźwiękiem. 

Pamiętajmy o dzieciach, zwłasz 
cza kiedy zbliża się najgorszy i 
najcięższy do przebycia okres 
przednówka. Starajmy się wszys. 
cy ułatwić i dopomóc Komitetowi 
Pomocy Zimowej i zgłaszajmy 
bodaj najdrobniejszą pracę dla 
bezrobotnych, jaką w danej chwi. 
li rozporządzamy. 


(5.000 24. ZraboWaNO 


w biały dzień 


W dniu 1 marca b. r. wożny 
Powszech1ego Banku Związkowe- 
go w Polsce (dawn. Wiener Bank 
Verein) Oddział w Białej Franci- 
szek Kuś lat 71, podjął z Banku 
Polskiego w Bielsku kwotę zł: 
15.000. 


Gdy szedł z poważną kwotą do 
swego Banku, w korytarzu został 
znienacka napadnięty przez pew- 
nego jegomościa, który uderzył go 
w głowę tępym narzędzie. Wożny, 
oszołomiony od uderzenia, upadł 
w sieni, a napastnik wyrwał mu 
teczkę z pieniądzmi i zbiegł z Bia- 
łej do Bielska. 


Podziekowanie 


W imieniu 270 walczących ro- 
botników i ich głodujących rodzin 
składamy najserdeczniejsze podzię 
kowarie tym, którzy przyczyniając 
się do umożliwienia robotnikom 
w Połowiu prowadzenia ciężkiej 
walki strajkowej, złożyli: 

Oddział Związku Robotników 
Przem. Budowlanego, Drzewnego, 
Ceramicznego w Hajnówce — 90 
zł.; Oddział Związku Robotników 
Zaw. Przem, Garbarskiego w Wil 
nie — 79.50 zł; Oddział Związ!:u 
Rob. Przemysłu Budowlanego, 
Drzewnego, Ceramicznego w 
Zgierzu 46.25 zł; Oddział 
Związku Przem. Włókienniczego 
w. Wilnie — 31.50 zł.; Oddział 
Związku Robotn. Pracown. Sam. 
Ziem półn.-wsch. w Wilnie — 
30 zł; Oddział Związku Robota. 
ELWESII TRZY 08 MAPCE CN WNINAC WMA ES 


Kącik radiowy 


DZIŚ 8 marca 

17.15 Utwory Debussy'ego, 

19.00 „Powrót Odyseusza", słucho. 
wisko wg. Homera. 

20.05 Wspomnienia muzyczne z lu- 

21.45 


tego. 
„Epopea powstania stycznie. 
22.00 


EPOPEA POWSTANIA 
STYCZNIOWEGO 
audycja;  pośw.* Piotrowi: Ckeynow= 
j ~ skiemu,. 
, Dziś o godz. 21.45 Antoni Nowak, 
badacz twórczości Piotra Choynow= 
skiego, będzie mówił przed. mikrofo- 
nem o jego powieści „Kuźnia“ omu- 
tej na tle Powstania 1863 r. „Kuź. 
nia“ jest rodzajem epopei powsta- 
nia, gdyż według koncepcji autora, 
powieść ta nie ma jednego bohatera 
-—-bohaterem jest naród. Wszystkie 
zalety i właściwości pióra Choynow- 
skiego znalazły w tej powieści swój 
najlepszy wyraz. 


B DZIAL LEKARSKI 


Dr. L. LEWIN 


WENERYCZNE, PŁCIOWE | SKÓRNE 
od 9 r. do 9 w.. w niedz. do 2 pp, 
Tłomackie 2 róg Bielańskiej 

w lecznicy Leszno 27, 3 pp. do 


U . 9 w. 


Anton:.o Ruiz Vilaplana 
ci aa EAEE O ESA 


STWIERDZAM, ŻE... 


Hiszpania gen. Franco 


w oczach urzędnika sądu 
Pół godziny po tym, jak doszła mnie ta wiado- 
mość, ujrzałem przejeżdżający ambulans wojskowy, 
eskortowany przez powozy urzędowe, który zatrzy- 
mał się przed kwaterą wojskową. Ambulans wiózł 


trup gen. Mola. 


rop był zmasakrowany; właściwie były to tylko 


i lekarze starali się zeszyć 

strzępy jego ciała, które szyć, 
yła s w skrwawiona gruda mięsa ludzkiego, 
O drugiej w nocy widziałem z mostu Arco koro 
wśd ze szczątkami Ś 
re przewieziono do 
Pozostały aż do poź 


naczelnego dowództwa, gdzie 
rzebu w Pampelunie, 


rzedefilowała przed zamkniętą 


Następnego dnia P = ] 
ią sala ludność Burgos. Straż przy niej pełniły 


oddziaĵy faszystów nawarrskich. 
W te, oto sal 
Jeśo zostało przewie 
W tym samym wie 


zione do Pampeluny. 
Ikim salonie dowództwa, gdzie 
kilka miesięcy przed tym przyjmował Mola lokalne 
władze Burgos, te Same co pierwsze przybyły, by 
mu zadeklarować swą uległość — a które teraz zło 
żyły mu ostatni hołd. 


Gdym kroczył przy 
Wszechnie powtarzane, 


trumnie, jedno słowo, po- 
wryło się w moją świado: 


23. 


miertelnymi generała Moli, któ- 


i odprawiono mszę, po czym ciało ` 


mość. 
— Zginął przy wzgórzu Brujula! Zginął przy wzgó- 
rzu Brujula! 


Gdy terror dobiegł okresu największego natężenia 


‘i'w każdej rodzinie robotniczej, jako też mieszczań- 


skiej, noce pełne były żalu i trwogi — gdy drogi 
ipola opływały krwią trupów — ktoś, zajmujący 
wysokie stanowisko, wydał rozkaz: 

— Dość makabrycznych widowisk! Należy zręcz- 
nie wymierzać sprawiedliwość, nie hańbiąc wstręt- 
nymi wyczynami honoru ruchu narodowego! 

I wtedy — jakby ręką odjął — zniknęły tragiczne 
odnajdywania trupów, Drogi i pola odzyskały swój 
normalny widok, a tomy aktów o znalezieniu nię- 
znanych trupów przestały pęcznieć. 

Ale strach został nadal częstym gościem w ognie- 
kach domowych: co rano, co wieczór nową żałobą 
Qkrywał nieszczęsne rodziny, tłamsząc ze strachu 
okrzyk bólu. 

Pola i drogi, gościńce i rzeki nie nasiąkały już 
krwią trupów, ale w każdym mieście, w każdej 
wiosce i osiedlu przeznaczano miejsce ukryie 
i odgrodzone, które przyjmowało krwawą dań. 

I tak więc powstawały nawet w najdrobniejszych 


osiedlach, będących tylko grupką walących się do- 


mostw — wspólne wielkie groby, jak Hondon w Ro: 
dillo — i to w każdej wiosce, w terenie lub polu, 
jak Llano w Estrepaz, — zaś w każdym mieście 
przeznączano miejsce odległe i przestronne, jak 
wzgórze Brujula za Burgos, 


Brujula! Najwyższy punkt drogi Vitorii — wzgó* 
rze bez większego znaczenia, raczej tylko sprawia- ' 


| Jace złudzenie, iż jest górą — otrzymało do spełnie 


nia tę tragiczną rolę, by noc w noc nasiąkać krwią 
nienawiści i namiętności, 

Ileż to razy, przechodząc obok drogą, podnos'łem 
odruchowo oczy. Wydawało mi się, że czuję i sły- 


| szę kroki setek ciał, które powstały, by jęczeć i sko 


mleć, by wypłakać swój żal. I nieraz wybałuszałem 
żałośnie oczy, jak gdyby chcąc wypatrzeć z wysoko- 
ści tego wzgórza znikające cienie na ziemi, zoranej 
niezliczonymi grobami i rowami... 

Wzgórze Brujula! 

I na jego to kamieniach nadgrobnych, — w jeg> 


okolicach, zaludnionych krwawymi cieniami — roz- | 11.40 Duety 


bił się pewnego majowego poranka, zimnego i mgli- 


stego, samolot niemiecki, — jeden z tych, co żałobą | jednym pudle“ — opow. 
Rozmowa 


pokryli Hiszpanię, — a w tym samolocie poniósł 


wódz powstania — Mola. 


ROZDZIAŁ DZIEWIĄTY. 
Więzienie w Burgos 


CZWARTEK | 


On u r AT AEC 


R a a A 


a a A ZI ON 


Przem, Chemicznego w Wołomie 
nie — 25 zł; Oddział Związku 
Robotn. Drukarze w Wilnie (Uni- 
wersyterka) 20 zł.; Oddział Związ 
ku Robotn. Drukarze w Wilnie 
(Zawalna) 15 zł; Oddział 
Związku Spożywcz. oddz. mięs- 
ny — 12 zł; Komisja Okręgowa 
w Wilnie — 10 zł; Oddz. Zw. 
Rob. Przem. Budowlanego w Wil- 
nie—10 zł.; Oddz. Zw. Rob, Kol. : 
10 zł.; Oddz. Zw. Rob. Kolejarzy 
— 10 zł.; Oddz. Zw. Rob. pieka. - 
rzy — 10 zł.; Oddz. Zw. Rob. han 
dlarzy — 10 zł; Oddz. Zw. Rob. 
skórników — 5 zł.; Robotnicy ko- 
palni nafty — 5 zł; Oddz. Zw. 
mefzlcwców — 10 zł.; Oddz. Zw. 
Rob. Przem. Budowlanego, Drze. 
wnego, Ceramicznego w Warsza- 
wie — 10 zł. 
Dalszy ciąg listy podamy w na- 

stępnym numerze. 

Centr. Zw. Rob, Przem. 

Budowlanego,  Drzewne- 

go, Ceramicznego i pokr., 

Oddział w Połowiu. 


— 


Radio warszawskie- 
CZWARTEK, 8 marca 


WARSZAWA I. 6.15 Pieśń. 6.20 

Gimnastyka. 6.40 Muz, (płyty). 7.00 
Dziennik.. 7.15 Muz. (płyty). 8.00 
Aud. dla szkół, 11.15 Wileńszczyzna 
w-tańcu i pieśni, 11.40 F. z 
symfonii (płyty). 12.00 Hejnał. 12.03 
Aud. połudn. 15.30 Wiad, 
15,45 „Wędrówki muzyczne“. 16.15 
Ork. wojsk. 16.50 Pog. akt. 17.00 
Wylęgarnie ryb na Pomorzu — re- 
portaż. 17.15 Claude Debussy, Wyk.: 
Stan Zawadzka — śpiew, Zygm. Lis 
sicki — fortepian, Wł. Raczkowska 
— akomp. 17.50 Poradnik i Wiad. 
sportowe. 18.10 Skrzynką ogólna. 
18.25 Aud, dla młodz, wiejskiej. 
19.00 Premiera słuchowiska  „Po- 
wrót Odyseusza“ — w/g Homera. 
19.35 Trio salonowe (ze Lwowa), 
19.55 Pog. akt. 20.05 „Raz to mało” 
-- wspomnienia muz, z lutego. W 
przerwie o godz. 20,45 — Dziennik 
i pog. 21.45 „Epopeja powstania sty- 
czniowego*. 22.00 Muzyka francuska. 
22.50 Ost, dziennik, 

WARSZAWA II. 18.00 Schumann 
(płyty). 14.0 Parę informacyj. 14.05 
Program. 14.10 Koncert: Janina 
Szczygieł — sopran, Kazim. Blasch- 
ko — wiolonczela, prof, Urstein — 
akomp. 15.00 Jak spędzić święto? 
15.10, Wiad. sportowe. 15.15 Zespół 
Turalskiego, 18.00 Zespół Rynasa. 
18.55 Muz, lekka (płyty). 19.55 Życie 
kulturalne stolicy. 22.00 Biblioteka 
Zamoyskich — felieton. 22,15 Pio- 
senki w wyk. Józefa Schmidta (pły- 
ty). 22.30 Muz, tan, z dancingu i £ 


płyt. 
KRÓTKOFALÓWKA: 24.00 Dzien 
nik. Pog. Marian Rentgen — piosen- 


| ki przy gitarze, Melodie z polskich 


filmów Co przyniosła 


meam Utwo- 
ry Chopina gra Zofia Rabcewiczowa, 
Pog. Wyjątki z oper, 


PIĄTEK, 4 marca. 


WARSZAWA I. 6.15 Pieśń, 6.20 
Gimnastyka, 6.40 Muzyką z płyt. 
1. Dziennik por. 7.15 Muzyka z płyt. 
8. Audycja dla szkół, 11,15 „Na dwo. 
rze króla Zygmunta'”-— słuchowisko, 
z oper włoskich z płyt. 
12. Hejnał. 12.03 Aud. połud. 15.30. 
Wiad. gospod. 15.45 „Pięć wróbli w 
z chorymi, 16.15 Kon- 


16, 
16,50 Pogad. akt. 


cert rozrywkowy. 


„śmierć generał, dowódca wojsk północy, pierwszy | 17, Urszulanki na Polesiu — pogad. 


17.15 Piosenki ameryk. trampa, 17.50 
Przegląd wydawnictw, 18. Komuni- 
kat śniegowy i Wiad. sport. 18.10, 
Płyty. 18.30 Program. 18.35 Aud, 
dla wsi. 19, „Theatrum Sancti Casi- 
miri“ 19.80 Piosenki. 19.50 Pogad. 


W jednej z najbardziej osobliwych i najstarszych | skt. 20. Koncert symf, Emila Coope- 


dzielnic miasta Burgos, w Santa Agueda, 


r'a oraz soliści:: Flora Mceulaert » 


obok hi | Maas (śpiew) i Wacław Kochański 
storycznego cmentarza Santa Gadea, tam, gdzie 


(skrzypce). 22.50 Ostatni dziennik. 
WARSZAWA II. 18. Koncert roz- 


Cyd") miał złożyć przysięgę monarsze Alfonsowi VI, rywkowy z płyt. 14. Parę informa- 
wznosi się najstarsza twierdza, znana obecnie pod |cyj. 14.05 Program. 14.10 Koncert 


nazwą więzienia prowincjonalnego. 


*) Cyd — na wpół historyczna, na wpół legendarna | vena (płyty). 
postać z końca Il wieku, bohater licznych poematów | 4955 


i utworów scenicznych. (Przyp. tłum.). 
(c. d. n.) 


cie kulturalne stolicy. 22, 
ciem“ — saric literacki K. Irzykowa 
skiego. 22.15 Muzyka lekka z płyt. 


kameralny. 15, Reportaż, 15.15 Wija- 
domości sport. 15.20 Orkiestra A. 
Furmańskiego. 18, Sonaty Beetho- 
18.40 Pieśni polskie i 
w wyk. i i "ED 
Muzyka lekka z płyt. 19.55 Żye 
„Sen ży- 


EMMA Str.6 
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ŻYC 
Karamkole samochodowe 


ROBOTNIK" WRERENWNOAZCRANAWAA ir. 62 MMA 


IE WARSZAWY 
Kronika organizacyjna Przybywa! subiokator 


Na ul. Nowy Świat, przed do- 


mem nr. 64, zderzyły się dwie tax- | nr. 


Na ut. Wareckiej, przed domem 
14, samochód, prowadzony 


sówki, prowadzone przez Włady- | przez Ignacego Sęktasa, zam. przy 


ława Gawlińskiego, zam. przy | uł, Leszno 36, 


Furmańskiej 10, oraz Piotra Der- 
wicza, zam. przy ul. Chłodnej 6. 


Wskutek zderzenia, w obu samom: pra 


chodach zostały rozbite szyby oraz 
pogięte błotniki. -© Szoferzy, na 
szczęście, nie odnieśli obrażeń, 

TTW EEOAE E TY: WOŁOWA TOYO 


Komuniśat 


Sekretariat Oddziału Warszaw- 
skiego Towarzystwa Uniwersytetu 
Robotniczego (TUR) urzęduje co- 
dziennie od godz, 12-ej do l-e; w 
poż, a w poniedziałki i środy do- 
datkowo od godz. 5-ej do 7-ej w. 
w lokalu Redakcji Zespołu Czaso- 
pism, Warecka 7, I piętro, tele- 
fon 230-52. 
EF SREE DAIAN RESSE O T PORAZ 


Chór dziennikdrzy 


angielskich 


Niezwykłym zdarzeniem sezonu 
jest przyjazd mieszanego chóru 
dziennikarzy angielskich. 

'Każdy z trzydzestu klku członków 
zespołu przebrany, jak bożek chiń- 
ski w długą ciemno - pąsową togę, 
już nawet dla oka widza stanowi coś 
rzadkiego na estradzie. 

Muzyczna strona również obfitu- 
je-w nowości. W programie utwory 
nieznane, zabytki w rodzaju siynne. 
go kanonu z 13 w. „Lato nadchodzi”. 
Nazwiska . kompozytorów współczes- 
nych (Lang, Williams, Boughton, 
Austin ,Moeran) są zupełnie obce pu 
bliczności naszej. 

Chór śpiewa bez towarzyszenia in- 
strumentu (A capella), jest Świetnie 
żeśpiewany (trochę soprany wysu- 
wają się w starych madrygałach za 
wiele). Efekty wokalne są bogate. 
Od Ave verum Byrda do „Wiosny” 
Moerana można było podziwiać dużą 
skalę techniki i indywiduałnego wy- 
razu zespołu, E. O. 


zderzył się z tak- 
sówką, prowadzoną przez szotera, 
Zenona Mieczkowskiego, 


wozy zostały uszkodzone. 
Na Wybrzeżu Kościuszkowskimt, 
róg ul. Czerwonego Krzyża, 


zam. | Śródmieścia, Pragi, Powiślą, 
y ul. Nadświdrzańskiej 1. Oba | niakowa, Mokotowa, Starówki i Pra- 


sa- | tek 3 marca o godz, 6.30 pop. 


KONFERENCJA PRZEWODNI. 
CZĄCYCH DZIELNIC, 

W związku ze zgromadzeniem 13 b. 
m, w „Ateneum“ odbędzie się konfe- 
rencja przewodniczących dzielnic: 
Czer- 


cowników Miejskich, 
Konferencja odbędzie się w czwar. 
ul. 


mochód, należący do Tow. Kred. | Warecka 7, 


Miejskiego, przy ul. Czackiego 21, 
jadąc z nadmierną szybkością, 
zderzył się z taksówką „Polski 
Fiat“, prowadzoną przez Kazimie- 
rza Turenmetera, zam. przy ul. 
Osmiańskiej 19, W taksówce zo- | 
stał uszkodzony cały przód. Szo- 
fer samochodu ciężarowego, korzy 
stając z zamieszania, zwiększył 
sybkość i zbiegł. Poszukuje go po- 
licja. 


Zawiadomienie 


Komitet Bzielnicy PPS. w Woło- 
minie zawiadamia wszystkich człon- 
ków, iż w dniu 13 marca r. b. o go- 
dzinie 10 r. w pierwszym terminie, 
a o godzinie 11 rano w drugim ter- 
minie bez względu na ilość obet- 
nych członków odbędzie się Walne 
Zebranie. 

Na porządku dziennym: Zagaje- 
nie i wybór prezydium. Sprawozdanie 
ustępującego Koniitetu. Sprawozda- 
nie Komisji Rewizyjnej. Wybór no- 
wego Komitetu. 

Obecność wszystkich członków na 
powyższym zebraniu jest bezwzglę- 
dnie obowiązująca pod rygorem or- 
ganizacyjnym. 


Nasza rubryka 


STUDENTKA U. J. P., wykwali- | 
fikowana  korepetytorka, poszukuje | 
lekcyj. Gimnazjum, liceum, dorosłych. | 
Postępy zapewnione. Tel 11-65-46, 

UCZEŃ LICEUM PAŃSTW. im. 
A. Mickiewicza udziela korepetycji 
w zakresie dwóch klas gimn.: mate- 
matyka, francuski. Pod „Korepety- 
tor“. 


Co graja w teatrach? 


TEATR WIELKI: 
powodu strajku 

TEATR NARODOWY: Punkt. o 
godz. 8 w środę i czwartek ostatnie 
przedstawienia „Skiza“. 

W. końcowych próbach „Bunt Ab- 
salona“ Miłaszewskiego. Premiera w 
piątek 4 bm 

TEATR ŁOLSKI: 
Schoentana „Mała 
powieści Dickensa. 

"TEATR LETNI: Dziś krotochwila 
„Pod zarządem , przymusowym” 
Zniczem. 


Nieczynny z 


komedia 
według 


Dziś 
Dorrit“ 


ze 


TEATR MAŁY: Dziś komedia 
Achard'e „JI'omino”. 

TEATR NOWY. Dziś „Miłą ro- 
dzinka” (."*Vhiteoaks*) Mazo de la 
Roche. 


TEATR KAMERALNY grać bę- 
dzie jeszcze przez tydzień dzieło Toł. 
stoja „Anną Karenina". 

W. sobotę 5 marca wchodzi na s- 
fisz sztuką Gabrieli Zapolskiej p. t. 
„Żabusia* z Jadwigą Andrzejewską 
w roli tytułowej, oraz Dardzińskim, 
„Drohocką. Kitajewiczówną,  Zamiłło, 
Kownacką. Bartówną i Maliszewskm 
na czele. 

Wobec wielkiego zainteresowana 
publiczności „Anną Kareniną*, w nie 
dzielę 6 marca po. będzie ta sztu- 

o godz, 4-ej pop. 

CYRULIK WARSZAWSKI: 
satyra polityczna 
zamknietych'' 

WIELKA. REWIA: Dziś operetka 
Falla NW: Pocz. punktual. o 

odz. 

: TEATR „8. 15“: Codziennie op. Kal 
. mana „Księżna Fedora“. 

TEATR MALICKIEJ: Codziennte 
o godz, 8 wiecz. „Kandida“ w wyko 
naniu Malickiej, Cieszkowskiej, 
Bay - Rydzewskiego, Zawistowskie- 
go i in. 

TEATR „MAŁE QUI PRO QUO". 
Dziś, wobec generalnej próby, teatr 
nieczynny. 

Jutro premiera wielkiej rewii p. t. 
„Skąd swąd?* z udziałem: Adolfa 
Dymszy, Chóru Dana, Heleny Gros- 
sówny,. Tadeusza Olszy, Haliny Ka- 
mińskiej, Ewy Osten, Andrzeja Ro. 
guckiego i W, Orłowa. 

. Nowa rewia obfituje w szereg sen- 
sacyjnych numerów i wzbudziła du- 
że zainteresowanie. 

STOŁECZNY TEATR POW- 
SZECHNY. Dziś ul. Akademicka 5 
(Dom Akademicki) godz. 20 „Dom 
otwarty'* M. Bałuckiego. 

INSTYTUT REDUTY gra co- 
dziennie w podziemiach przy ul. Ko- 


Dziś 
„Przy drzwiach 


medii Antoniego 


„TEATR ATENEUM daje komedię 
amerykańską .,Cieszmy się życiem *. 


„Teoria Einsteina". 
8-ej. 

TEATR NOWOŚCI (Bielańska 15) 
gościnne występy teatrı hebrajskie 
go „Habima* w sztuce „Dybuk“, 


Początek o g. 


5.30. 


Z FILHARMONII, Emil Cooper, 
kapelmistrz o światowej sławie, dy- 
rygować będzie piątkowym koncer- 
tem symfonicznym w którym wezmą 
udział: doskonałą śpiewaczka bel- 
gijska Flora Moulaert Maas i znany 
artysta skrzypek, prof. Wacław Ko. 
chański, który wykona koncert Saint- 
Saeansa. Część orkiestrowa wypełnią: 
„Morze* Debussy'ego, Suita „Daphis 
et Chloe“ Ravela, „Tricorne'* de Fal. 
la. „Bourrże Fantasque" 
i im. 


Chabrier'a 


„RUNT ABSALONA* w TEATRZE 
NARODOWYM. 

Premiera ‚Buntu Absalona", wy- 
znaczoną została na piątek 4 bm. Na 
tle stylowych dekoracyj prof, Jaroc- 
kiego dramat Miłaszewskiego prze- 
jawia coraz plastyczniej swoją SEZ. 
ginalną strukturę. Są w „Buncie* 
sytuacje dotad w technice dramatu | 
przez nikogo nie użyte, Rolę uj 
łową gra Dobiesław Damięcki, Żoł. | 
nierzą i poetę Dawida odtwarza wi 
deusz  Białoszczyński. 

Reżyseruje Karol Borowski. Ilu. 
strację muzyczną skomponował J. 
Maklakiewcz. 


W. SOBOTĘ PREMIERA 
„DAMY OD MAKSYMA", 
Ostatnie 2 przedstawienia 
„Pod zarządem przymusowym”. 


i 
Pocz. przedstawień punkt. o z 


KONFERENCJA. WSZYSTKICH 
SKARBNIKÓW DZIELNIC P.P.S, 
odbędzie się w czwartek dn. 3 mar. 
ca br. o godz. 6 pop, w lokalu OKR-u 


jul, Długa 21. 


Sprawy dużej wagi, Obecność 
wszystkich skarbników dzielnic obo- 


wiązkowa, Prosimy o punktualne 
przybycie. * e 
DZIELNICA  „ŚRÓDMIEŚCIE". 


W czwartek o godz. 8 kurs przeszko- 
lenia z referatem tow. B. Wertheima 
p. t. „Początki ruchu socjalistyczne- 
go w Europie i u nas“; o tejże 
godzinie (8 w.) prezydium Komite- 
tu wszystko na Wareckiej 7, 
STOWARZYSZENIE 
B. WIĘŹNIÓW POLITYCZNYCH. 
W czwartek 8 marca o godz. 18-ej 
w lokalu Stowarzyszenia b. Więź. 
niów Politycznych, Senatorska. 36, 
tow. Małiniak 


wygłosi odczyt na temat ostatnich: 


wydarzeń w Niemczech i Austrii, 

DZIELNICA WOLA . CZYSTE, 
ul. Wolska 44, W czwartek 3 b. m. o 
godz, 6 pop. odbędzie się otwarcie i 
pierwsza lekcja kursu dokształcają: 
cego w lokalu Dzielnicy. š 
KOŁO WYDZIAŁÓW TECHNICZ- 
NYCH TRAMWAJÓW MIEJSKICH 

We czwartek, dn. 3 bm. o godz. 
18.30 w lokalu Dzieln. PPS.. „Jero- 
zolima“ ul. Chłodna 30 — odbędzie 
się Zebranie Koła z referatem tow. 
Stefana Matuszewskiego. 


ODWOŁANIE. 


Odczyt tow. Wandy  Wasilewskiej 


który miał odbyć się w piątek 4 b. 
m. na  Dzieln. Marymont — Żołi- 


borz — nie odbędzie się. — Został | 


przełożony na. inny termin. 


KOMITET DZ. ‘OCHOTA: 
Posiedzenie gzisiaj o godz. 18. 
PIĄTEK. 

W piątek dn. 4 marca o godz. 
7 wiecz. na niżej podanych Dzie!ni- 
cach odbędą się Zebrania dla człon- 
ków i wprowadzonych gości z onie 
ratami na aktualne teniaty. 

Wola — Czyste — Wolska 44, 
ref. tow. M. Karniol. 

Jerozolima — Chłodna. zj 
tow. B. Dratwa. 

Rakowiec — Pruszkowska 6, ref. 
tow. Stef. Matuszewski n.t, 
szym, a katolicyzm". 

Czerniaków —  Nowosielecka 1, 
ref. tow. Julian Klejn. 

Mokotów — Racławicka 4, ref. 
tow. Jerzy Rawicz n. t. „Faszyzm, 
a Polska". STR WM, 

Ochota — Grójecka 94, ref. tow. 
Rafał Praga. 

Praga — Brukowa 35 m. 14, ref. 
tow. Stanisław Gajewski. 


ref. 


RADIO I TECHNIKA § 


asz stary odbiornik ? -Daj jako. za 

liczkę na najnowsze modele radio ` 
ta YA ów. RADIOSTYL, Żelazna 
72, 229.2 


[em rozu] 


KUPNO — 1722} starej 


garderoby męskiej, 
damskiej i zamiana na wykwintne 
materiały bielskie. Kupujemy kwity, 
lombardowe i futra. JEKOZOLIM. 
SKA- 27, podwórze sklep 78, tel 


Wobec stale przepełnionej widowni, 7-23-75. 


krotochwiła „Pod zarządem przymu- 
sowym' grana będzie jeszcze tylko 
2 razy, t. j. dziś i jutro. 

W sobotę 5 bm.premieraarcydzieła 
farsy francuskiej „Damy od Maksy- 
ma“: J. Feydeau, w reż. Romana Nie 
wiarowicza, w adaptacji tekstu i o- 
pracowaniu 
Sygietyńskiego. 

„Dama od Maksyma" 
polskich scenach tradycję świetnej 
wykonawczyni roli tytułowej Micha- 
liny Łaskiej, Obecnie do- wykonania 
roli tytułowej pozyskano Mirę Zi- 
mińską. Obok  Zimińskiej Michał 
Zmicz odtwarza zahukaną ofiarę kró- 
lowej Maxima, a Wł Grabowski — 
generała z kolonii afrykańskich. 
Bogatą galerię krotochwilnych ftgur 
odtwarzają pp.: Gellówna, Ludeck2” 
Masłowska, Słubicka, Frenkiel, Kar. 
czewski, Norski, Jaroń, 


Redaktor odpowiedzialny: LUDW IK WiINTEROK. 


muzycznym Tadeusza | 


miała na | 


| tom). 


K ołdry puchowe (przeróbka sta. 
rych). Bielizna najskromniejsza, 
najwykwintniejsza, wyprawy . kom. 
pletne, pierze świeże najtani ej Sien- 
na 1, filia 6 Sierpnia 30. £ 


gon. 
rantowanych 1 zł. Wysyłka zali. 
czeniem od 38 tuz. Perfumeria. Kos- 
metyką. Ceny konkurencyjne „Pa 


pillon* Leszno 25 tel. 11-52-48, 395 


ADO” R M DE NA. MM | 
||PosaDy ZAOFIAROWANEJ | 
A p ara pensję - oraz prowizję 
dajemy naszym  agentkom 
Wymagane jednorazowe za- 
Fiedler, bezpieczenie na wydawany towar 
pernika 36 — 40 przedstawienia ko-| Kwaskowski 1 w. in. Tańce i ewotu- i Zakłady przemysłu chemicznego Ta- 


Cwojdzińskiego cje ułożył E, Koszutski. 


deusz Redo Warecka 9—93. 


„Fa- 


‘tuzin prezerwatyw gwa: 


! Marymont —— Żoliborz — Krasiń- 
skiego 10. 

Grochów— Dobrowoja Nr. 4 m. 1. 

Dzieln. PPS. „Prac. Miejsc.“ W 
dn. 3 marca 1938 r. (czwartek) 
gdz. 18.30 odbędzie się zebranie 
członków Dzielnicy, Obecność i 
punktuanlość obowiązują. 


WARSZAWSKI WYDZIAŁ 
KOBIECY P.P.S. 
zebrania Kół Kobiecych na dziel- 
nicach odbędą się: 

derozolima — 4.3 o godz. 18-ej 

Annopoi—Brudno — 10.3 o godz. 
19-ej. 

Na porządku dziennym sprawy 
organizacyjne. 

Ogólne zebrania kobiece odbędą 
się na Dzielnicy Kobiecej przy Stow, 
b. Więż. Pol. Senatorska 36, dnia 
8.3 o godz. 18-tej z konferencją 
tow. tow. Himmlowa i Krygierowa. 

Dzielnica Powązki — 9.3 o godz. 
19-tej referuje tow. Himmlowa. 


PODWIECZOREK PRZY 
MIKROFONIE. 
Warszawski Wydział Kobiecy P. 
P. 8. urządza w niedzielę 6.3 o g. 
16-tej. w lokalu Stow. b. Więźniów 
Politycznych Senatorska 36, herbat- 
kę na którą zaprasza wszystkie 


członkinie partii. W programie częsć 


artystyczna. 


Miodzież P.P.S. 


Dziś w czwartek dn. 3 marca o 
godz. 7 wiecz. odbędą się Zebrania; 
na następujących | 


Młodzieży PPS. 
Kołach: f 
Pelcowizna — Jabłonowska 6, ref. 
tow. Bolesław Dratwa. 
Rakowiec — Pruszkowska 6, ref. 
tow. Stan. Napierski, 


Kiub P.P.S. 
przy okręgu Zw. Zaw. 


Transportowców 
w Warszawie 


W sobotę, dnia 5.3 e godz. 18-ej 
w lokalu przy uł. Jerozolimskiej 36 
m. 4a odbędzie się 

: WIECZORNICA 
na której nastąpi: uroczyste wręcze- 
nie legitymacyj partyjnych nowym 
członkom PPS. rekrutującym się z 
kół transportowych w Warszawie. 

PRZEMAWIAĆ BĘDĄ PRZED. 
STAWICIELE  ZARZADU: GŁó-|. 
WNEGO ZW. ZAW. TRANSPORT., 
WOKR. PPS. E WARSZ. RADY 
ZW. ZAW. 

PRODUKCJE ARTYSTYCZNE. 


» srs COLOSSEUM 


iP EGZOTYCZNY 


HURAGAN 


(The Hurricane) , 
*w roli głównej 
„KRÓLOWA DŻUNGLI" 


DOROTHY-LAMOUR 
MAJESTIC "7, 


kb rj u o r Eai 
xn iż kow e 


ROBERT i BERTRAND | 


B0D0—DYMSŻA 
* BALKON +: PARTER 
'dozw. i 
75 55 1 2ł. 
x lat Agi 


mi Ka n KOMETA EWE 


a ppt 49, iei. 6.48-51. 


YOSHIiWARA 


Jrumat wg. vvwicsci Maurycego D2- 
kobry. Rzenz dzieje się w Tokio 
w „Jishiwarze* — dzielnicy kurty- 
zan i gejsz. Bohaterami filmu cą: 
Sergiusz Poienow — porucznik ma- 
rynarki rosyjskiej, Kohanna — gej- 
sza, samo — kulis... 
ma scenie rewia 


BOBBY BREEN 


w filmie 


MALL MOE" 


Uigi ważne 


AKRON (żelazna): 


Od jakiegoś czasu policja otrzy- 
mywała zameldowania, przeważ- 
nie od właścicieli willi podwar- 
szawskich, o okradzeniu miesz- 
kań z cenniejszych przedmiotów 
i książek. 

Ostatnio policja wpadła na trop 
złodzieja. Okazał się nim Jaro- 
sław Jerzy Chociszewski, lat 33, 
b. urzędnik pocztowy, który po 
przybyciu w styczniu roku ub. z 
Poznania, wynajmował mieszkania 
w zamożniejszym domu, a następ- 
nie dopuszczał się systematycż. 
nych kradzieży. 

Ostatnio zamieszkał u dr. Obi- 
dzińskiego w Powsinku i dopuścił 


— ubywało książek i bielizny 


się kradzieży wartościowych ksią» 
żek, różnych _ kosztowniejszych 
drobiazgów i bielizny na. sumę 
2100 zł. 

Policja ustaliła, że książki i dro- 
biazgi Chociszewski  spieniężył u 
antywariuszy na ul. Ś-to Krzy- 
skiej, bieliznę zaś sprzedał na Pl. 
Kercelego. 

Dodać należy, że Chociszewski 
pracował na budowiach, wznoszo- 
nych na terenie gm. Wilanów. De. 
cyzją sędziego śledczego został 0- 
sadzony w więzieniu, Część skra- 
dzionych książek policja odnalaz- 
ta. 


Śmierć szaleńca 


po ataku furii 


W szpitalu Jana Bożego zmarł 
Stanisław Kożlik, lat 21, zam. przy 
ul. Podchorążych Nr. 43. 

Kożlik od dłuższego czasu prze- 
bywał na kuracji w szpitalu św. 
Łazarza na ul. Książęcej. Po wy- 
pisaniu ze szpitala w dniu 27-go 
ub. m. Kożlik zamieszkał u swej 
matki przy ul. Podchorążych 43. 
Gdy wszyscy domownicy spali, Ko 
źlik dostał nagle ataku szału, zer- 
wał się z łóżka, począł na sobie 


drzeć koszulę, a następnie rozbi- 
jać meble. 

Zbudzeni domownicy, nie wie» 
dząc co się dzieje, poczęli wzy» 
wać pomocy. Kożlik tymczasem 
podbiegł do okna na parterze i it- 
siłował je otworzyć, aby wydostać 
się na podwórze. Dopiero brat ję- 
go zorientował się. i obezwład- 
nił go. Natychmiast taksówką 
przewieziono go do szpitala JAA 
Bożego, gdzie życie zakończył. 


Kronika wypadków 


ZASŁABNIĘCIE DOROŻKARZA. | wrzącą wodą Maria Marzec, lat 


Na rogu ul. Złotej i Żelaznej na 
postoju dorożek Józef Kreps, lat; 
56, dórożkarz, zam. przy ul. Mły- 
narskiej 64, zasłabł z nieustato- 
nych przyczyn. Wezwano lekarza 
Pog. Rat., który, po doprowadze- | 4 


27, robotnica. Doznała ona oparze 
nia rąk i nóg. Pomocy udzielił jej 
lekarz Pogotowia. 

RABUNEK. 


Na przechodzącą okołó godz. 21 
AI. Niepodległości, koło ul. Filtro- 


niu go do przytomności, przewiózł | wej, Mariannę Świstak, zam. prży 


do szpitala Dz. Jezus, 
" POD SAMOCHODEM. 


Na Nowym Świecie dostała się 
pod przejeżdżający samochód Te- 


ona rany tłuczonej głowy, p 
czenia klatki piersiowej oraz sj 
regu obrażeń. Przybyły lekarz Po- 
'gotowia przewiózł ją do domu. 


POPARZONA WRZĄTKIEM. 


Próżnej 14, wskutek własnej nie- 


ADRIA: „Dunia“, 
ATLANTIC: „Kid Galahad“, 
ANTINEA (Żelazna): „Amerykań- 
ska awantura“, 
„Niedorajda* i 


„Holenderski motyl*, 

AMGR (kKlektoraina 45): „Atak o 
świcie“ i „Broadway - Bill“. 

AS (Grójecka 56): „Hrabia Monte 
Cnristo* i „Mały lord“. 

BAŁTYK: „M*tyl hiszpański*. 

BIS (Elektoralna 21): „Sonata Księ 
życowa* i „łkirolowa dżungii”. 

CASINO; „Ubóstwiana* z M. Eg- 
gerth, 

LAvIsUL: „Znachor* ` 

COLOSSEUM: „Huragan“, 

CZARY (Chłodna 29): „W sieci wy- 
„wiadu*. 

ELITE (Marszałk. 31a): „Prawdzi- 
we kłamstwo: N 
„Kariean panny Joanny". 

EUROPA: „Romans szulera* 

pie (Przejazd 8): 


na jedna*, 
FILHARMONIA (Jasna 5): 
-, dzona*. 
FLORIDA (Żelazna 81): 
Flap“ i „Na straży prawa". 
FORUM (Nowiniarska 14): 


HELIOS (Wołska 8): „Skłamałam* 
ze Smosarską, 


IMPERIAL: rójk t narzeczeński*, 


'czyźnie". 
JURATA (Kr. Przedm. 66): „Dzie- 
ci ulicy“ i „Tajemnica żółtego 


| mias 


ra“ i rewia. 
MARS (żoliborz): „Niedorajda*. 


« że:ńtwo z: pozoru”. 

MEWA: „Saratoga“ 

` tłumu. 

MAJESTIC: „Robert i Bertrand". 

MIEJSKI; „Maty czałodziej*. 

MUOHA dtuga 10): „Detektyw“ 
„Na drapaczu chmur“. 


ofila Szostak, lat 53, bez zajęcia, | ił 
zam. przy ul. Książęcej 6. ża | omn 


ostrożności, przewróciła garnek zi 


AS. o ia aaaeaii 
Co wyświetlają Kina? 


Niny Petrowny* 1 


„ich stu — 
„Wzgar 
„Flip i 


„Crójla 


hultajska* i „Pieśń skazańców". 
HOLLY WOOD (Hoża 29): „Czar 
z cyganerii“, 


TLALIA (Wolska 32): „Nie ufaj mąż 


KOMETA (Chłodna 49): „Yoshiwa- 


MASKA: „Zamek Tajemnic* i „Mał- 
i „Dwoje Z 


i 


ul. Filtrowej 60, napadło dwuch 
osobników, z których jeden zatkżł 
kobiecie usta, drugi zaś wyrwał 
torebkę z 16 zł. Rabusie, korzysta- 
jac z ciemności, zbiegli, 


Diaw gdliddrńóśi 


Studenci demokraci i socjaliści 


| Politechniki Warszawskiej przesła- 
W mieszkaniu własnym przy ut. | ji strajkującym pracownikom Ope. 


¿ry paczki żywnościowe. 


NOWA TOMBOLA (Marszatk. Sty: 

„90 minut postoju“ i „Zielony. R: 
sé 

PAN: „Zbieg z rar Quentin“, 

PETIT T ION 
„Cate Metropole“ ~ Loretta ez 
i „Słowik z Wiednia“ z Martą 
Egęerth. 

PALLADIUM 
rieux. 

POPULARNY (Zamoyskiego 20):— 
„O czym marzą kobiety“ i rewia. 

PROMIEN (Dzielna 1): „Zapomnia- 
na symfoni“ i „Syn admirata". 

PRAGA (targowa 71): „Dla ciebie 
Mario“ i rewia. 

PRASKIE OKO (Zygmuntowska 10) 
„Dziewczęta z Nowolipek* 

RAJ (Czerniakowska 191):  „Czło= 


wiek-lew*. 
KIALIU; „Uama na dwa typod, 
RENA (Diuga 9): „Glond 


(Marta Eggerth). 


winiłam* z Dar- 


RIVIERA (Leszno 2): „Dorożkačs 
Nr, 13*. 

ROMA: Sherlock Holmes i dr, Wat. 
son“, 

ROXY (Wolska 14): „Dziewczęta : £ 
Nowolipek*. 


SOKÓŁ (Marszałkowska 69): „Bro. 
ga do Rio“ i „Kraj miłości“, x 
SORRENTO (Krypska 34): „Ciotka 
Karola“ i „Sobowtór Jacka Morti 

mera“. 
STYLOWY: „Bohater naszych crae 
tO Zdrajsa*. 
STUPIO: » e A 
RE (Inżynierska 4): „Atak © 
wicie“ i „Zmiana warty“, 
ŚWIATOWID: „Drogą w vazrzne", 
SFINKS (Senatorska 29): „Książę i że- 
brak*. 
SWIAT: „Barbara Radziwiłłówna”. 
SWIAT (Żoliborz): „Królowa dżun= 
gli“. 
TON (Puławska 39): : „Halka“ 
PM (Złota 72): „Ostatnia =al 


UNA (Dzika 9): „Niedorajda* i re- 
VICTORIA: „Kłopoty małej pani", 


WANDA Mokotowska 73): „Zwy- 
cięskie kobiety”. 


anali 
-Odbito w dsukarni Sp. Nakładowo Wydawniczej „kRobotnik", Warszawa, Warecka 1. 


